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Drobne ogłoizenia 
u  siowo 10 groszy — 
Ogłoszę w a zwykłe 1 
■mim. jedna łams 
560 gr.— Wieraz w ru­
bryce „Nadesłane" je­
dna tama zł. 0*60 — 
Wiersz railm. po kro­
nice jedna tama zŁ 
03.1 Ogłoszenia przed 
tekstem wieraz mi lim. 
jedna tama zł. 0 75 — 
Dla poarukujących 
pracy i zaofiarowanie 
pracy, całe ogłosze­
nie bez względu na 
Uoćć słów 50 gr. — 
Ogłoszenia matrym. 
i korespondencje pry­
watne za jedno słowo 
15 gr. — Za skład ta­
belaryczny, kombino­

wany 50 proc.

GONIEC
K R A K O W S K I

Prenumerata wy­
nosi w Krakowie 
mies. z i  3'40, z 
odnoszeniem do 
domu zl. 3'60 — 
Zamiejscowa zł. 
4'20 —  Zagranicą 

zł. 7-00.
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Nic pora ita wstrząsy!
W  wczorajszym artykule wstępnym przedsta­

wiliśmy niedorzeczność uchiwaly klubu Wyzwole­
nia żądającej bezzwłocznego w ołania Sejmu 
-w związku z obecnymi trudnościami gospodarczy­
mi państwa. Uchwała ta była tak nieprzemyślana 
i naiwnością swoją rozbrajająca, że odsłoniła mi- 
mowoli zakulisową grę, jaką klub ten chciał prze­
prowadzać.

■Wyzwolenie dąży wszystkimi siłami ku temu, 
by obalić obecny rząd. Solą w oku Wyzwolenia 
jest oczywiście generał Sikorski, z którymi W y­
zwolenie obce likwidować pewne rachunki w 
zwiąizku z ostatnimi rozpaczliwymi występami p. 
Józefa Piłsudskiego. Wyzwolenie uważa, że ich 
bohater skompromitował się jedynie wskutek po­
ciągnięć gen. Sikorskiego i gdyby nie rzekomo 
prowokacyjne występy obecnego ministra wojny, 
p. Piłsudski byłby nie drukował swych hocków- 
klocków i byiltby dobrowolnie nie zrzucił laurowe­
go wianuszka ze swej głowy. Za ko/npromitację 
p. Piłsudskiego żąda dziś Wyzwolenie głowy gen. 
Sikorskiego, a wiadomo, że żadnego ministra bez 
Sejmu zgilotynować nie można. 'Mając zamiar 
z olbrzymią brawurą uderzyć w generała Sikor­
skiego, Wyzwolenie liczyło dalej na możliwość o- 
balenia całego gabinetu. Wedle tych obliczeń na 
obecnego min. skarbu rzucą się żydzi, na gen. 
Sikorskiego Wyzwolenie i PPS., a mniejszości na­
rodowe przejdą do obozu opozycyjnego ze wzglę­
du na osobę Ministra Oświaty i większość anty­
państwowa mogła być zrobiona. Uważając, że dziś 
najdogodniej obalić rząd Grabskiego, Wyzwolenie 
dążyło do zwoiamia Sejmu w terminie przyspie­
szonym, a pirnieważ racjonalnych argumentów 
dla dokonania tego nie było. Wyiziwolenie' wysunę 
ło na prędce wymyślony argument: „trudności go­
spodarcze11.

Na szczęście kombinacja Wyzwolenia nic uda­
ła się, —  ani jeden klub sejmowy nie chciał ośmie 
szać się popieraniem tak naiwnie kleconych u- 
chwał.

Jednym z pierwszych klubów sejmowych, któ­
ry połapał się na grze Wyzwolenia był Związek 
Ludowo Narodowy, który stanowczo pnzecdwsfa- 
wił się jakimkolwiek zakusom obalenia w chwili 
obecnej rządu. I to przeciwstawienie się Z-w. Lud. 
Nar. oparte jest na glęibokiem zrozumieniu intere­
sów  państwa.

Zw. Lud. Nar. najliczniejsze i najpoważniejsze 
stronnictwo sejmowe, zachowywało dotychczas i 
zachowuje wobec obecnego Rządu politykę wol­
nej ręki. Przypominamy sobie dokładnie te osta­
tnie zarządzenia dewizowe i kredyt, obecnego Mi­
nistra Skarbu były silnie skrytykowane przez ca­
łą prasę endecką i w łaśnie dizięki interwencji po­
słów Zw. Lud.-Nar, p. Władysław Grabski swoje 
zarządzenia znacznie zmodyfikował. Nie mniej 
Łryttyczffie stan- iwiekio przyjęta cała prasa ende 
cka Wobec przeprowadzonej przez obecny Rząd 
ugody z żydami. Idąc po linji spokojnej i rzeczo­
wej krytyki tych czy inych zarządzeń obecnego 
Rządu, —  Zw. L.-N." uważa, że w obecnej chwili 
doprowadzenie do przesilenia rządów ego byłoby 
zabójcze dla interesów państwa. Droga, po której 
idzie minister Skarbu w celu doprowadzenia na­
szej waluty do parytetu złota jest oprócz drob­
nych usterek bezwarunkowo racjonalna, a dowo­
dem tego znaczny spadek wartości walut obcych 
w kraju i podniesienie się wartości złotego na 
giełdach ziagraniczn. Jakakolwiek przerwa w tej 
pracy mogłaby doprowadzić naszą walutę do no­
wych i zupełnie bezpotrzehnych wstrząsów. Wia­
domo powszechnie, że Ministerstwo Skarbu pro­
wadzi obecnie szereg pertraktacji dla uzyskania 
pożyczki zagranicznej. —  część tych pertrakla- 
cyj uwieńczoną została pomyślnym skutkiem. - - 
Niespodziewane przesilenie n.a stanowisku Mini­
stra Skarbu mogłoby za jednymi zamachem do­
prowadzić do zniszczenia tej żmudnej pracy.

Dziś otwieramy we Lwowie pod znakomitymi 
auspicjami Targi Wschodnie. Na targi te. które 
mą ją dziś pierwszorzędne znaczenie dla kraju zjfe 
dą do Lwowa liczni przedstawiciele handlu za­
granicznego, by z .jednej strony zaznajomić się 
* produkcją polską, a z drogiej strony nawiązać 
kontakt handlowy z naszym przemysłem. Nasze 
sfery gospodarcze obiecują, sobie wiele po Tar­
gach Wschodnich, przypuszcza ją, że szereg powa-

Uroczystość inauguracyjna V. Tar­
gów Wschodnich.

Lwów. (Tel. wł.j 3 bm. Uroczystość inaugura­
cyjna V. Targów Wschodnich odbędzie się w so­
botę dnia 5 fcm. o godz. 12 w południe u wejścia 
do Pałacu Sztuki w obecności reprezentantów 
Rządu, zastępców państw zagranicznych, władz 
cywilnych i wojskowych, miasta, delegacyj obco­
krajowych, organizacyj gospodarczych, in-styłtu- 
eyj publicznych i gości zaproszonych. Uroczy­
stość poprzedzi nabożeństwo poiityfikalne, które 
o godz. 10.30 odprawi ksiądz infułat Czajkowski. 
Zamiejscowych dygnitarzy i gości, którzy przy­
jadą do Lwowa pociągiem rannymi o g. 8.30 po­
witają na dworcu reprezentanci miasta, władz i 
Targów Wschodnich.

Ze względu na konieczność utrzymania po­
rządku i celem uniknięcia natłoku, wstęp na plac 
wystawowy Targów Wschodnich w  sobotę przed 
południem do godz. 12 dozwolony będzie tylko

osobom zaopatrzonym w imienne zaproszenia na 
uroczystość. Wszelkie inne legitymacje i karty 
wstępu, a w szczególności także legitymacje wy­
stawców nie będą uprawniały do wejścia lia plac 
wystawowy w powyższej porze. Od godziny 2-giej 
plac wystawowy będzie otwarty dla ogółu za bi­
letami wstępu.

Ceny biletów wstępu na Targi Wschodnie wy­
nosić będą przed południem do godz. 12 tak w 
dzień powiszedni, jak i niedziele i święta 2 zt. —  
po południu od godz. 12 w dzień powszedni 1 zł.—  
w niedziele i święta 1.50 zł. Imienne karty stałego 
wstępu uprawniające osoby, na które zostały wy­
stawione do zwiedzania Targów Wschodnich 
przez cały czas ich trwania są do nabycia w biu­
rach wystawowych Targów Wschodnich po ce­
nie 6 zt.

:o:-

Frez. Massaryk nie pojedzie do Pete *s-
biirgaO

na uroczystości rosyjskiej Akademji Umiejętności.
nauce i literaturze bardzo bliską, już choćby dzię­
ki lramym i od flielu lat istniejącym stosunkom 
z czechosłowacką akademją umiejętności, które 
to stosunki znalazły wyraz we wzajemnym mia- 
iiowamu członków; obu akademji i skutecjźnej 
wspoJpracy na mi ędzyn a rodowych kongresach 
naukowych wogóle, a wiszcizególności na kongre­
sach naukowych słowiańskich.

'Z tegc powodu rocznica 200-ietniego Istnienia 
rosyjskiej akademji jest również dla mężów nau­
ki w  Czechach dniem świątecznym i dniem ra- 
dośca, w  którym ujawnią się uczucia wdzięczno­
ści za wszystko co rosyjska akademją umiejętno­
ści uczyniła dla słowiańszczyzny i dla idei slo- 
'wiańskiej. Z tem uczuciem wdzięczności łączy 
się nadzieja, że ta wzajemność będzie utrzymy­
wana w przyszłości.

Praga. (TWT.) 3 bm. Czeskie biuro. Urzędowo- 
donoszą: Kanceiarja prezydenta republiki Maka­
ryka odpowiedziała na zaprószenie 'prezydenta 
Massarytka pracz rosyjską akademję umiejętno­
ści w Petersburgm do wizięcła udziału w uroczy­
stościach z okazji 200-fećia istnienia akademji u- 
miejętności w Petersburgu następującem pismem:

Kanceiarja prezydenta republiki czechosłowac­
kiej T. G. Msussaryfca poczytuje sobie za zaszczyt 
wyrazić serdeczne podziękowanie prezydenta re­
publiki T. G. Massaryfca za zaproszenie go do wzię 
da  udziału wr uroczystościach z okazji 200-let-nie­
go istnienia rosyjskiej akademji umiejętności i pro 
si równocześnie o usprawiedliwienie nieobecności 
prezydenta republik? z poiwfodu niemożności wzię­
cia osobistego udziału w tych uroczystościach.

Rostjiska atedemja umiejętności jest naszej

WYDOBYCIE ŁODZI I 61 TRUPÓW Z DNA 
MORSKIEGO.

Rzym. (PAT.) 4 bm. Według- „Popolo" łódź 
podwodna Vandero leży na dnie morskiem na 
głębokości 60 metrów niedaleko wybrzeży Sycy- 
Iji. Ogłoszono urzędownie, że cała załoga licząca 
61 osób zginęła.

ZNOWU KATASTROF \ k o l e j o w a  w e  
FRANCJI.

Bordeaus. (PAT.) 4 bm. W  pobliżu Bayonne
wykoleił się pociąg pospieszny. T;rzy osoby za­
bite a około 15 rannych.

KATASTROFA KOLEJOWA W ANGLJI.
Lontdyn, (PAT.) 4 bm. Pociąg kurjerski na linji 

She ffi e Id Afanch es ter wpadł na pociąg towarowy. 
Maszynista został zabity, a 14 pasażerów odnio­
sło ciężkie rany.

SOWIECKIE AEROPLANY W  TOKIO
Tokio. (PAT.) 4 bm. Dwa aeroplany sowieckie 

odbywające lot z Pekinu do Tokio, przybyły tu 
ćlzlś ramo. Trzeci aeroplan wylądował przy for­
tach Simonoseki. Pilotów zatrzymano, se władze 
wojskowe fozpbcizęly badania w celu przekonania 
t e ,  ozy nie zdejmowali oni planów fortecy.

A M E R Y K A  BOJKOTUJE EUROPĘ.
Londyn. (PAT.) 4 bm. .Jforning Post*1 donosi 

z Waszyngtonu, że amerykańska federacja pracy 
nawołuje Amerykan do kupowania tylko amery- 
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żnycih transakcyj dojdzie do skutku i umożliwi 
produkcji polskiej eksport krajowych wytworów. 
Rząd sowiecki obesłał s-ilinie Targi Wschodnie 
eksponatami swych 'Surowicóiw, -— wygłodniały 
pęd względem surowców Zachód niewątpliwie su­
rowce te skwapliwie będzie nabywał, przyczem 
tak. sprzedawca jak i nabywca chętnie z nami 
konferować ibędą o 'Warunkach tranzytowych.

'kańskich towarów i bojkotowania zagranicznych.
JUGOSŁAWIA PRZECIW GRECKIM PROJEK­

TOM.
Genewa. (PAT.) 4 'om. W  kołach jugosławiań- 

sklch omawiany jest bardzo nieżyczliwie projekt 
arbitrażowej iim.O'Wy obejmującej państwa bał­
kańskie w myśl propozycji greckiego ministra 
spraw zagranicznych Rentisa. Stanowisko Jugo­
sławii jest popierane przez sfery czechosłowac­
kie. Oficjalnie Czechosłowacja ustosunkuje się do 
tego projektu po konferencji (Benesza z Nincz: 
czem.

POLSKA I AMERYKA.
Paryż. (PAT.) 4 bm. Dzisiejszy „Mafin“  zazna­

cza, że Polska ma niezłomną nadzieję, że w chwili 
rozpoczęcia się rokowań w sprawie długów rząd 
Stanów Zjednoczonych zgodzi się na. współpracę 
w Europie w dziele ustalenia pokoju oraz normal­
nych stosunków Ekonomicznych.

Pii-rao dodaje, że tego rodzaju opinja jest na­
der ciekawa do zanotowania, gdyż Polska, której 
tysiące rodaków przebywa w Ameryce zachowała 
bliskie stosunki z Ameryką. Stosunki te zacieśni­
ły się jeszcze bardziej przez ostatnią podróż mini­
stra Skrzyńskiego. Pismo konkluduje, że Polska 
ma podstawę do nadziei, że idea współpracy ze 
Stanami Zjednoczonymi będzie zrealizowana. 

 o : :o ---------

Wprowadzenie dziś w nasze życie gospodarcze ja­
kiegokolwiek zamętu przez sztuczne wywoływa­
nie długotrwałego przesilenia rządowego, —  by­
łoby w chwili obecnej zabójcze dla interesów pań­
stwa. I tern tłumaczyć należy dlaczego Zw. Lud.- 
Narod energicznie oparł się riiedowarzonym kon­
cepcjom W rwioleuia zastrzegając sobie prawo jak 
najdalszej krytyki wobec Rządu.
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Organizacja polskie­
go rzemiosła i jego 

ustawodawstwo.
W królice- przyjdzie ,pod obrady naszych -ciał ukrtawo- 

Uuwjzyich piojeklt rządowy, regulujący stosunek- w 
j zewihośle. Rroj&kJt posiada znaczenie dla raemiipSi 
niesamowite, ponieważ sprawy, o których decyduje, 
óbelhlodzą ogół społeczeńst w a, to też zalecałoby zapo­
znać się z nim bCi-żej.

W krajach, posiadających większy przemysł, jak w 
Nicm*żejjjj i w Anglljii, odgrywa rzemiosło nlcipośtednią 
rolę. u nas, gdzie wielki przemysł nie jest tak rozwi­
nięty, znaczenie jego jeszcze więks-ae. Ponieważ przy 
dzisiejszych wynalazkach teichmlieianych rozwój rze­
miosła dzięki udoskonalonym i zmniejszonym maszy­
nom jest zapewniony i .ponieważ warsztat rzemieśilni- 
ezy z łatwością przy odpowiedni,nękapiłale i wyksizjtał 
■cenifu rzemieślnika. rozwinąć s.ię może w warsztat fa- 
ibryciziny, przeto rzemiosło jest naturalnym stopniem, 
■wiodąicym do uprzemysłowienia całego kraju.

Odpowiednia ustawa rzemiieśfiiniięza rozwój tc-n uła­
twi, zła go utrudni. Ptrojeiklt rządowy ustawy powi­
nien być rozpatrywany jalkmajwiszecliktroniniej i jąk­
ną jlbardżiej rzeczowo.

Trudności w słwonzaniiu takiej ustawy są u nas 
wielkie. Są orne wręcz nie do przezwyciężenia, jeżeli 
odstąpi się od zasady ustawy Tamowej, uruchomia­
jącej stosunki w poszcizegiólinyich dzleteicaich, 'kltóre są 
wytworem dziesiątek laifc i których ignorować nie mo­
żna, bo ignorowanie faktów nie usuwa.

Ustawa obejmuje aż 203 artykułów i podzielona 
jest na 10 części. Dzieli ona przemyj na ktonoesjomo- 
wany, na okrężny, rękodzieło:cizy i wolny.

■Zwolnione z pod przymiU-U koncesji zostały między 
innymi. przemysły graficzne, drukarnie, litograf je i 
księgarnie, kltóre uznane zostały za przemysły wolne.

Odimiennie od dotychczasowych przepisów:, przewi­
dujących możliwość rozszerzeń lia lirsty koncesjono- 
wanych przemysłów, nowa ustawa uważając klwetsfje 
te za Zbyt doniosłej wagi, uzupełnienia takiego nie 
dozwala, natomiast zezwala Ministrowi Handlu i Pirze 
mysłu, by z waiżnydh względów gospodarczych mógł 
pewne przemysły wyłączyć w drodze rozporządzenia 
z pod przymusu koncesyjnego.

Jest rzeozą tiruidną do znoizarmienia, czemiu pod po­
jęcie przemysłu wciągnięto takżn gospody, sklepy i 
inne zarobkowania nie produkujące, gdy produkowa­
nie powinni być cechą istotną przemysłu.

Ploijęoie zakładu przemy-łoweg u deifin juje ustawa, 
jako fabrykę, warsztat rz/emrleśr.ii.iaz.y, sklep, gospodę 

-<i wbgóCe każde miejsce, pnzezinaiozione do wykonywa­
nia pbzemysłiui, a wymagające w niektórych ściśle o- 
kreślonych wypaidikaoli zatwierdzenia przez władze 
(przemysłową I instancji projektu urządzenia.

Zatwierdzenie takie wymagane jest szczególnie dla 
przemysłów, ożywiających motorów, wyfcMefających 
wyziewy, 'zagrażających życiu lulb zdrowiu jud.akie- 
mu itp.

Jeśli 'zaś chodzi o przemysł wleiki, to zatwierdze­
nie projektu urządzenia i organizacji zastrzeżone jest 
władzy przemysłowej II imstancji, tj. Wojewódizltwtu.

Zakres ■wykonywania przemysłu rozciąga się zaró­
wno na produkcję, .jak i sprzedaż wytworzonego ar­
tykułu, wtreeizele -na kupno i sprzedaż także obcych 
ariyfcuuów, ‘pokrewmionych z daną. produkcją. Miej­
scowy zaś okres uprawnienia .rozciąga się poza gminę 
śieSsiby przemysłu i wykonywany być może zarówno 
osobiście, jak i przez pełlnomlocników handlowycliL 
wtzgtłęd.nie komiwojażerów.

IPod prizemyisł okrężny podciąga frojekttowana u- 
stawa zatrudnienia zarobkowe, wykonywane samoi­
stnie, zawodowo i .osobiście poza- obrębem gunio y za- 
mleszfkaińa. bez stałej siedziby przemysłowej i bez 
poprzedniego zamówienia, durnymi słowy jeist to han­
del domokrążny, polegający ożyto na sprze łaży to­
warów. lub skupywaniu tychże u iinnydi osób, aniżeli 
fcu|peów. daCej oferowanie i wytkomytwamże pewnych 
drobnych świadczeń natury przeimytstowiej.

Dorno,kirążicami takimi' w pojęciu ustawy są zatłean 
handlarze starzoną, drucfarze, szlifierze itp.

Warunkiem wykonywania przemysłu okrężnego jest 
uzyskanie Licencji wiładizy .przemysłowej I  instancji-, 
która ważna jest jedytnie na dany rok kalendarzowy. 
Ustawa przewiduje cały szereg towarów, które ze 
względów .sanitarnych, lub skarbowych wyłączone 
zostały z pod handłiu okrężnego.

,D|omofcrążicy nie wolno handlować na kredyt, wol­
no mu natomiast wbrew dotychczasowej praktyce za­
trudniać u siebie za pozwoleniem władzy pomocnika.

Ustawa przewiduje ograniczenie przemysłu o® rężhe 
go, o iłeby nazbyt rozrósł się ponad Modne stosunki, 
a to na wniosek rady gminnej.

Jałcie są przepisy prawai, dotyczące samego rzemio­
sła?

Odnośnie do rzemiosł wprowadza iproijetót rządowy 
zgodnie z opinją sfer rzemieślniczych w „.runek dowo­
du uzdolnienia.

Każdy zatem pragnący rozpocząć samoistne wyiko- 
nywa.re .rzemiosła, winien równocześnie ze zgłosze­
niem tego zamiaru, przedłożyć władzy przemysłowej 
I instancji, świadectwo uizOólnienia w danym rodzaju 
rzemiosła.

Dowodem takim będzie albo uprawnienie używania 
tytułu moJrza rzemieślniczego, albo świadectwo, nau­
ki, zakończonej pomyślnym- egzaminem ozeładaiczyiin, 
w obu zaś wypadkach ponadto świadectwo conaj-

Obrady nad Mossulem.
Genewa (AlW.) Wczoraj na porządku dziennym 

była sprawa Mosoulu. Delegat turecki, minister 
spraw zagranicznycih, Tewtfik Bej odczytał protest 
swego rządu przeciwko pogwałceniu granicy tu­
reckiej przez bandy ochotnicze i przeciwko prze­
kraczaniu przez lotników angielskich linji bruikisel- 
skiej.

W  odpowiedzi delegat angielski, minister koio- 
nij Amery, odpierał zarzuty tureckie twierdząc, 
że Amglja nie popierała ochotniczych band. Rów­
nież przekroczenie linji brukselskiej przez lotni­
ków angielskich nie miało nigdy miejsca na co 
gotów jest przedłożyć niezbite dowody.

(Delegat turecki odpowiedział, że sprawa powin­
na być rozważaną w spokoju. Liga Narodów' nie 
przykłada wagi do .uwidocznienia szczegółów 
sprawy. Następnie przewodniczący Rriand zam­
knął dytskuisję, poczem delegat szwedzki, Unden, 
składał sprawózdan.e o granicy w Iraku. Mówił 
0 1 1, że oba państw-a zobowiązały się w traktacie 
lozańskim do uznania decyzji Rady Ligi Narodów 
w sprawie granic za obowiązującą.

Genewa. (AW.) „Szwajcarska Ag. Tel.“  dono­
si, że m<icarsiwa sprzymierzone doszły' do przeko­
nania, iż propozycja zwołania konferencji dyplo­
matycznej w sprawie paktu musi wyjść od Nie­
miec.

Genewa. (AW.) Po śniadaniu, jakie wydał

Briiand na cześć członków Rady delegacji angiel­
skiej, w którem wziął udział również Yandervel- 
de, Briand odbył dłuższą konferencję o charakte­
rze prywaitnym z p. Vanderwldem.

Olkofo godiz. 6 po południu udał się Vander- 
Yelde do hotelu, gdzie mmszka ChamfoerlakTi tani 
konferował przeszło godzinę. Zapytany o treść 
rozmowy z Chamberlainem oświadczył,, że roz­
mowa ta potwierdziła., iż między Londynem, Pa­
ryżem i Brukselą istnieje zasadnicze porozumie­
nie co do paktu. Wszystkie trzy mocarstwa zgo­
dziły się na projekt paktu, który rzeczoznawcy 
prawni rozpatrują w Londynie, którego postano­
wienia precyzują. Niemcy nie powinny tego myl­
nie rozumieć, jakoby istniał golowy już do podpi­
sania projekt paktu, przygotowany przez trzy mo­
carstwa.

Jest to jedynie projekt uzgodniony przez wspo­
mniane państwa, który jednak może być rozwa­
żany w poszczególnych punktach szczegółowo 
z niemi «ckim ministrem spraw zagranicznych. 
Z zadowoleniem wiskazał Vajiderve:lde na szyb­
kość z jaką doszli do porozumienia w ustnej roz­
mowie przedstawiciele czterech zainteresowanych 
państw. Rozważano również możliwość spotkania 
się ze Stressemanmem, jednakże w chwili obecnej 
cały problem pakt u zawisły jest od przebiegu i 
wyniku prac Tzrczozmawców Londynu.

Polska przedmiotem narad w Londynie.
Londyn. (AW.) Na posiedzeniu rzeczoznawców 

rozpatrywano wczoraj między innemi sprawę 
wprowadzenia sankcji automatyicznych. Rzeczo­
znawca angielski sir Robert H-urst przedstawił an­
gielski punkt widzenia. Rzeczoznawca Włoski nie 
brał czynnego udziału w naradach.

IV. Gauss przedstawił propozycję Niemiec, żą­
dając, aby wiszelkie sankcje 'zarówno w Nadrenji, 
jak też gdzieindziej były zależne od decyzji Ligi 
Narodów. Gauss oświadczył, że Niemcy zgodzą 
się na przemarsz wojsk Cranciusklch przez Nadre- 
nję tylko wówczas, gdy to uprzednio będzie uz­
godnione z Liga Narodów.

Berłki. (AW.) O obradach rzeczoznawców dono­
szą z Londynu do tutejszych pism co następuje: 
Delegat rządu niemieckiego dr. Gauss stoi upar­
cie na stanowisku rządu niemk-ckiego, aby zaró­

wno saaikioje jak i ustalenie, łdto jest napastni­
kiem podlegały orzeczeniu Lig Narodów. W  spra­
wie przemarszu, wojsk francuskich przez strefę 
nadceńską zezwolenie może wydać tylko Liga Na­
rodów.

W  sprawie paktu Zbliżyły się poglądy delega­
tów angielskich i belgijskich do siebie, uzgodnili 
oni opinję cio do przemarszu wpjsk francakich. 
W sprawie tej decydować miałaby Ligi Narodów. 
Ci sami delegaci mieli się porozumieć co do ewen­
tualnego konfliktu polsko-niemieckiego, ktÓTy 
miałby być oddany pod decyzję Lagi Narodów. 
Bliższych danych dzienniki nie podają, Nie wia­
domo czy Liga Narodów miałaby wydać decyzję 
tylko o konflikcie, czy też także o przemarszu 
wojsk francuskich na pomoc Polsce.

lelka kutas (rola balonu w Ameryce.
Londyn. (ĄW .) , Amerykański sterowiec po­

wietrzny „Bhenandoaii" .jedyny tego rodzaje1 o- 
kręt powietrzny floty amerykańskiej rozbił się 
wczoraj natl Cambridge koło Tornado w stanie 
Ohio.

'Komendant i część załogi, razem 14 osób zosta­
ło zabitych. Część załogi ocalała cudem, czepia­
jąc lię  drzew w lesie, nad którym sterowiec prze­
latywał. jjiShenandoah" zbudowany był na wtzór

Zeppelinów. Rano wyleciał na 14 lot ćwiczebny, 
a w godzinę piźniej porwany huraganem na wy­
sokość 1800 m. został podarty na części. Amery­
kańska marynarka powietrzna poniosła olbrzymią 
stratę. Był to jedyny okręt powietrzny spełnia­
jący wybornie swe zadanie wojskowe i przewyż­
szający znacznie ,-Los Angelos“ , niemieckiego po­
chodzenia.

mir lej trzylertm iej pracy zawodowej.
'Wybiegającym poza ramy ustawy i nruzgodiny ł  joj 

duchem jest paragraf, że w. pewnych i wypadkach mo­
że wlad-zu, pnziemybliofwa II Iiietanop (województwa) 
zwolnić po -tziciziegćCine osoby od obowiązku wyikazywa 
tiia powyżej wymileinionyich dowodów, o ile tylko w 
inny, wyMarczający sposób, wykażą ftwe uzdolnienie, 
zawodotł-e.

Przemysłów Tęjkodżrelniiazyich wytmienja ustawa 54, 
a są niemi 'wśzyistkie te .przemysły, kltóre nie są wy- 
kony)Avaine sposobom fabrycznym.

Tlaikże i w lvm dhfale wprowada 3a nowa ustawa 
pewne zmiany,, wydączając z (pod listy rzemiosł pew­
ne kategorje 'zajęć, jak nip. nuodiniairstwo, wyrób sztu- 
cznych kwiatów.

iPoaaltem zer/wata pojekt Ministrowi Przemysłu i 
Hanidlu na zmianę dotycbczaoswej listy przemysłów
rekoidziellmleizyeh.

U&taera no-rmuje też eact&eigiółowo warunki, i:od ja­
kimi wolno pi-zyijmować terminatorów na praktykę 
i przyznaje to prawo tytko osobom', posiadającym .ty­
tuł mistrz*, rzemieślnl ®ego, zaś w trzy lata po wej­
ściu w życie nin-'cjsiz ĵ ustawy. takż« tym osobom, 
pełnoiletmim, które złożywszy (pomyślnie egzamin na 
czeladnika, przynajmniej przez pięć lat pracowały w 
danym rodzaju rzemiosła, Iiulb przynajmniej przez osim 
lat samoistnie wykonywały daną gacąź rzemliosła.

Praktykę odbywać można także i w przedfeięKor- 
wwoch fabryciznytcih danego rodzaju przemysłu pod 
kierownictwem kWaUiflaowuinych osób.

i teas praktyk' wynosić mu i  regiuły najmniej trzy, 
a najwyżej azriery lata.

Po ukończonej pralktyice składa termema<tor i igzamrin 
na czeladnika przed komisją egmaminacyjną, utworze 
ną przez Izbę rzemieślniczą, jeśli zaś chodzi o ucz- 
n‘ów szikiół przemysłowyichi, natenicaae egzamin ich 
odbyiwać się będzf.e płnzied koam&jąt, utworżoną przy 
danej szkole.

Wedle .projektu ustawy ‘ jdrnł mistrza, <-wyii majsmra, 
nosić mają prawo ci, którzy nabyli to uprawnienie na 
podstawie dotyóhicizi&K oibó wiązmjąeycf, .przepisów, o- 
raz tacy, którzy uzyskają ów tytuł po złożeniu egza­
minów mistrzowskich, unormowanych niniejfezą usta­
wą.

.SamoLtni rzemieślnicy mają prawo zrzesaania się 
we wolne oedhiy, eizyfi w korporacje raemieśnicze. 
Karpora. Ja taka może być przekształcona w  cech

przymus* w y>, o ile tego zażąda większość trzech pią­
tych uprawnionych do głosowania i o ile wniosek ta­
ki zostanie ponadto zatwierdzony przez władzę prze­
mysłową II instancji.

Rrzymus zirzê izenia się dotyczy jednakowoż rze­
mieślników , zatrudniająicyich uoznriów łuih czedadników. 
TMowa ipnz^widuje wolność tiwor®cn’a kilku wolnych 
cechów w danej gałęzi i w danej gminie, a te moga 
się łączyć we wollne zwiczlki -'jechów. 

i Ustawa wylrainie podkreśla zupełną awobołę zrae- 
. szenia się i niezmuszania zaimoresowanych, by wbrew 
, wodi zgrosiCfi się na dzionków korporacji. W odróżnie- 
' niu od cechów, korporacje w żadnym wypadku nie 

mogą być przekształcone na związki przemysłowe, 
j Izba iziemieśniłczE rzą|dz.i się statultean, wy*ianym 

dla niej pfrzea Minister îtwo Drzemyułu i handlu
GiłóWiieimi zadariami Izby rzemieślniczej jest regu­

lowanie sipraw t emuma/iOreikiłch, t/worzeir:e komisja e- 
gzaminacyjnych. Czynne prawo wy.boiu przysługuje 
Tzennieśllnil-jom, wryiKxmywującytm eamo»tnie swój prze 
mysł w okręgu iżby od przynajmniej trzech lat.

CizDoffltoowle wybieran5 są na lat sześć.
Jako władlze przemysłowe I instancji ustanawia u- 

stawa (Starostwa, zaś HI imdainejS Wojewódzrwa, a 
wyjątkiem Waiszawyr, na której terenie instancją I 
(jest Województwo, zaś II Ministerstwo Przetuwiłu i 
Handlu.

(Soiikcjanti 'karneanf, przcwtidzianemi na wypadek 
przeikiroiczpirua ustawy pj.remysłowej, są grzywny do 
1000 złotych, kara aresztu do czterech tygodni, oraz 
odebranie uprawnienia przemysłowego.

Środkiem prawnym od kaunyien orzeczeń wfadzj 
przemysłowej I kwtancji jest odtwpłanie do właścdwie- 
g® Sądu ' %ręgowegio w .przeciągu siedmiu dni wnieśli 
s-ię mające.

(Podstawą główlną ustawy przemysłowej powmna 
tbyć znajomość stosiunkóiw rzemieślniczych i oparte n& 
tem przew dywanie linji rozwegowej rzemiosła. Ponie­
waż u noś kweistja rremieśCtoncza byia w zaniedbaniu, 
znajomość potrzeb rzemiocła jest bardzo mała Dowo­
dem tego ustawa projektowana. Dodatnia stromą pro­
jektu je^t wolność, jCiJką się daje w orgauTowamit 
cedhów. Pónlew aż należy się rpodciewaó, ie rzemieffl- 
nilkaml zajmą się z czasem je łnoetki kompetentne, 
które poświęcą się utuijuini kwesr-y rzemueślnicaeij, 
stworzony zostań Ir pr ogram pracy. V Ówwzâ  możn® 
ibędzie stiworzyó nowp jstawę rzemieślniczą, odpowia-* 
da.jącą bardaej ideałowi tef ibtawy.
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Kredyty Sanku Polskiego.Pożegnanie Sokołów 
Amerykańskich.

Radacy!
W ycieczka Sokolstwa Polskiego z Ameryki, za- 

wdzięcziającego organizację swą Macierzy Soko­
lej we Lwowie i zasłużonemu druhowi Naczelni­
kowi Śwliątkiewiiciziowi, po krótkim pobycie w Sta­
rej Ojczyźnie, wraca do pozostawionych za Ocea­
nem warsztatów pracy.

Przybyliśmy tultaj, aby razem z Wami nacie­
szyć się Wolnością Polski, do uzyskania której 
Sokolstwo Polsikie w Ameryce, zaprawiając się od 
dawna w sztuce wojennej, w r. 1913, na Kongre­
sie opracowało i uchwaliło memorjał do Prezy­
denta Stanów Zjednoczonych o przywrócenie Nie­
podległej Zjednoczonej Polski, jaki został wrę­
czony Prezydentowi Wilsonowi w początku 1915 
r. i miał wpływ na par. 14 sławnej deklaracji 
Wilsonowskiej. Same zaś pragnąc zaiznaczyć przed 
światem, że Polacy na całym świecie mają jedno 
dążenie: Niepodległość Polski, stworzyło arrniję 
ochotniczą i stanęło przy boku Pranej i, aby mie­
czem torować drogę do tej Niepodległości i po­
ciągnęło przytem całą Polonję amerykańską, któ­
ra znacznie zasiliła szeregi wojsk amerykańskich, 
jakie pospieszyły na pomoc Zachodniej Europie 
w wojnie światowej z Niemcami. Wielu też z nas 
w  armji Gen. Hallera walczyło z najazdem bol­
szewickim w r. 19(20.

Tę Polskę, o jakiej każdy z nas marzył, oglą­
daliśmy własnemi oczyma, a serca Wasze, Bracia 
Rodacy, jakie nam okazaliście, w  czasie naszego 
pobytu i to zgotowanie triumfalnego przyjęcia, 
jakiego doznaliśmy, jest nagrodą dla całego So­
kolstwa Polskiego w Ameryce.

Wracamy zasileni duchem Ojczystym do dal­
szej pracy, a wielu odrodzeni w duchu polskim, 
bo zrodzeni na ziemi amerykańskiej, nie znali Oj­
czyzny, nie rozumieli, a może i mało, jako młodzi, 
czuli się Polakami.

Wracamy szczęśliwi, że Ojczyzna nasza Stara, 
chociaż w mozole, ale dźwiga się naprzód stale 
pod mądrym przewodnictwem Pana Prezydenta 
-Rzeczypospolitej iSitanislawa Wojciechowskiego, 
pod rządami Władysława Grabskiego, kltóry wzlbu 
dzdi podziw świata uregulowaniem własnej pol­
skiej monety —  złotego i pod umiejętnem kiero­
wnictwem polityki zagranicznej p. ministra 
Skrzyńskiego.

upuszczamy Ojczyznę w tern przekonaniu, że 
Cały naród, czerpiąc przykłady ze sławnej histo- 
ji .rycerskich przodków, stanie inurem przy gwym 

Prezydencie i Rządzie, współpracując razem w 
odrodzeniu rychłem dobrobytu Polski, bo tylko 
wtedy nie będzie siły na świecie, która w jego 
bycie mogłaby stanąć na przeszkodzie.

Pracując w pocie czoła za Oceanem, śledzimy 
za wszystkiemu poczynaniami w Polsce i bóle Wa 
sze są naszemi bólami, szczęście Wasze jest udzia­
łem szczęścia naszego.

I gdyby Polska czymkolwiek była zagrożoną, 
na zew Ojczyzny, staniemy jak jeden mąż w Jej 
obronie.

Dziś mamy marzenie jedno: aby Najjaśniejsza 
Rzeczypospolita wróciła do dawnej świetności i 
chwały i na tej drodze, chociaż za Oceanem, 
współpracować z Wami będziemy.

Żegnając Ojczyznę ukochaną i Was Bracia Ro­
dacy, składamy wyrazy głębokiej wdzięczności 
i podzięki za tę wspaniałą gościnę i tyle serdecz­
ności, ile tu na ziemi Ojców doznaliśmy.

,Jłóg Wam zapiać!1*
{— ) Dr. T. Starzyński

Prezes Zw. Sokolstwa Pol. w Ameryce.
(— ) WŁ Pawiak 

Naczelnik Związku.

Wiadomości 
telegraficzne.

RiZĄD NA TARGACH WSOHlODiN ,C3H. Minister 
przemysłu i handlu p. Klamer wyjeżdża jutro na o- 
twornc-e Targów WLchodniiCui. Mwst" owi tow arzyszy 
dyr. dep. przemysłu inż. Juljan Dąbrowski, meziednik 
wydziału pmzinm. M. Oinzędkś, oraz naczelnik wydzia­
łu handlu wewnętrznego Siebeneiten. Ministra zastę­
pował będzie podczas aieobecnioiśiGi dyr. dep. Malan- 
giewicz.

SOKOLI POI SCY Z AMERYKI wyjechali wczoraj 
do Rłottê damnui, dkąid 9 hm. udadzą się do Ameryki. 
Towarzyszy im delegat M. S. Z. K. Woroniecki i re­
prezentant Związku SokioBsitwa radca Maksym.

PROPAGANDA NIEMIEC (PRZECIW POLSCE. 
Nakładem Deutsche Noik-gearmini ic-hiaft ulkamła się 
k  lążka pod tytułem „Walka o granice Niemiec11. 
Książka zawiera artyfkuRy szeregu wybitnych działa­
czy i publicystów. Pifcjzą oni o raekotenem pogwałce­
niu gnanie Niemiec. Książka zawiera zestawienia etno 
graficzne udowtaidmiająice iiiemiedktoaój?) aiem, które 
odpadły od Niemiec. Specjalnie ztwiróclouiA} uwagę na 
granicę Pituk Wschodnich.

STPa JK w  PRZEMYŚLE WtoKIFNNICZYM SA- 
KSONJI zOeitał zażegnamy. Robotnicy ] odjęli już pra­
cę. Pracodawcy zgodzili się częściom u na ich żądania.

Trwające od kwietnia ograniczenia przez Bank 
Polski kredytów dyskontowych w lipcu, dało się 
odczuć poważnie, mianowicie, podczas gdy w 
kwietniu suma pizyznanych kredytów' zmniejszy­
ła się z 378,9 do 376,2 milj. zł., w maju z 375,2 
do 370,9 uńlj. zł., w  czerwcu z 370,9 do 364,4 
milj. zł., to w lipcu z 374,4 do 350,2 milj. ził., a 
więc o 14.2 milj. zł., czyli o 4 proc. W ciągu ca­
łego okresu kwiecień— 'lipiec spadek wynosi 28,6 
milj. zł., cizyli 5,5 proc. Natomiast w stosunku dio 
sumy kredytów w dniu 1 stycznia br., wynoszą­
cej 315,7 milj. zł., suma kredytów w dniu 31 lipca 
br. była jeszcze znacznie wyższa. Suma kredytów 
wykorzystanych, czyli suma weksli w portfelu 
Banku, nie zmniejszyła się jednocześnie z sumą 
kredytów przyznanych, gdyż ciągle rósł stopień 
wykorzystania kredytów.

Zmniejszenie się sumy kredytów wykorzysta­
nych obserwujemy tylko w kiwietniu — z 306,6 
do 294,6 milj. zł., w maju suma kredytów wzro­
sła z 294,6 do 296,6 milj zł., w  czerwcu z 296,6 
do 299.3 milj. zł. Róiwnież i w  liipcu nastąpił 
wzrost kredytów' wykorzystanych, z 299,3 do 
302,9 milj, zł.

W  stosunku do stanu w dniu 1 stycznia br. o- 
becny stan kredytów wykorzystanych (w dniu 31 
lipca) wykazuje zwiększenie się o 46 milj. zł. 
(302,9 wobec 256,9 milj. zł. Puma kredytów przy­
znanych bankiom, zmniejszyła się w  lipcu ze 161,4

RiUMUNJA NIE WY|STĘPUJE PRZECIW (POL­
SCE. Rumuńskie pismo „VittoruIl“ ogłasza' następu­
jącą notatkę: 'W celu ochrony przemysłu narodowe­
go przed bezrobociem rząd zmuszony jest powziąć 
zarządzenia, któreby zapewhiły rynki zbytu dla wę­
gla krajowegoi. Niektóre, dzienniki interpretowały za 
rządzenia te W| sposób Tdedorzećzuy jako skierowane 
przeciw Polsce.. (Zaznaczyć tu należy, że podobne za­
rządzenia Polski co do zakazu wwozu mogły być 
uważane również za krok niepTzyjazluy, zresztą w 
sprawie węgla nie poi? zięto dotychczas ostatecznych 
kroków. iPrzy defitnitywnem uregulowaniu tej spra­
wy specjalnie będzie Wzięta pod uwagę obecna sy­
tuacja Poliski w źwiązku z ko-nfliiktem gospodarczym 
z 'Niemcami.

WYBORY W .GZECHOSt OWA CJI. Według osta­
tnich wiadomości wybory do parlamentu czechosło­
wackiego odbędą się bezwzględnie W) jesieni. ,Rrawo 
Lidu*" twierdzi, że pomiędzy socjaldemokracją a re­
publikanami toczą się rokowania w; .sprawie określe­
nia ostatecznego1 terininu, który przypadnie prawdo­
podobnie na 8 listopada br.

STRAJKUJĄCY I iRZĘiONiCY (BAJNKOWI W PA­
RYŻU urządzili dzisiaj popołudniu pochód mamifesta 
cyjoy na 'bulwarach i rozbili kilka okien wystawo­
wych W różnych zakładach bankowych. Dotezło do1 
starcia z policją. Z obu stron jest kilku rannych. 
Szereg 'Osób aresztowano.

NOWY TORPEDOWIEC ANGIELSKI. Dziś popo­
łudniu spuszczono w1 Londynie na (wodę nowy tor­
pedowiec „Nelfson11, którego bu(d.uwa trwała trzy la­
ta a koszt wynosił >8 milionów f. fezt.

NA (STARĄ NUTĘ. iPrezy-dent isienatu gdańskiego 
Sahm izłożył w; Radzie Ligi Narodów protest prze­
ciwko ostatecznym iwmoekuim komisji, która zajmo- 
wała się sprawą wytyczenia granie portu gdań­
skiego.

KONGRES WIOŚLARZY W (PRADZE. Dzisiaj po­
południu odbyło się w} Pradze w miejskim ratuszu w 
uroczysty sposób otwarcie uiiędzynarodowego kon­
gresu związków wioślarskich. Jak 'wiadomo w dniu 
15 września odbędą się w) Pradze międzynarodowe 
zawpdy wjoślai&kie o  mistrzostwo Europy. W za­
stępstwie prezydenta iMassaryka powitał kongres mi 
oister (zdro wia ISzramek, poczem przemówienie powi- 
tailne wygłosił burmistrz miasta Pragi p. Baxa. Na 
przemówienie powitalne odpowiedział przewodniczą 
cy  międzynarodowego1 iźwiązku wioślarzy Band, któ­
ry podziękował w  imieniu federacji za Serdeczne przy. 
jęcie 'wioślarzy w; Pradze. (Ponadto wzięli udział w, 
uroczystości powitania (koneresu posieł francuski wi 
Pradze Cauget i in. Kongreś uchwali! wysianie de­
peszy hołdowniczej do prezydenta iMaist aryka. po­
czem rozpoczęły się właściwe prace kongresu.

OBRADY SEJMU GDAŃSKIEGO. Sejm gdański 
zajmował się wczoraj wyłącznie (sprawami podatko­
we mi. Obradowano nad projektem, ustawy o podat­
ku dochodowym. Nacjonaliści żądali zupełnego znie­
sienia paragrafu, który orzeka, że firmy, które w no­
ku 1924 nie miały, żadnego dochodu, miałyby zapła­
cić podatek najmniejszy. (Sprzeciw: nacjonalistów' 
przepadf, projekt o podatku od towarzystw zarob­
kowych przeszedł. Przekazano komisji podatkowej 
projekt ustawy o  -zWnieniu od płacenia podatku 
tj ch, którzy budują nowe domy, (ceiem ożywienia 'ru­
chu budowianego.

„ŚWIĘTO** SEDAiNU W GDAŃSKU. Wczoraj od­
był się (w (Gdańbku obchód^ bitwy pod Sedanem -z 
udziałem wiszybtkich źwiązków; nacjonalistycznych. 

yjJanziger Volktetimme“ piiszc ty tej sprawie, że 
nie chce święta Sedanu, ale święta pokoju. -

FRANCJA I (NIEMCY. Dzienniki donoszą z (Pary­
ża, że pretydent iReJchfitagu (Loebe. był przyjęty 
przez Painlevego i odbył z nim dłużSszą konferencję 
w sprawie umożliwienia pokojowej współpracy po­
między Niemcami a Francją..

STATEK NA (MIELIŹNIE. „United Press** donosi, 
(że (statek fiński „Fait Tsin'g“ z 300 pasażerami 1 ła­

do 140,6 milj. zł. (lKłycfflhia — 134 milj. zł.) i sta­
nowiła 40 proc, ogólnej sumy kredytu, sunna kre­
dytów przemysłowych powiększyła się ze 142,3 
do 147,2 miij. zł. c42 proc. ogólnej sumy), sum? 
kredytów rolniczych powiększyła się z 54 do 54,4 
milj. zł. (15,6 proc. ogólnej sumy); suma kredy­
tów handlowych zmniejszyła się z 4,3 do 4,1 milj. 
zł. (1,2 proc. ogólnej sumy); suma kredytów spół­
dzielczych zwiększyła się z 1,8 do 2,4 milj. zł. (0,7 
proc. ogólnej sumy); wreszcie suma kredytów 
przyznanych zakładom użyteczności publiojzmej 
powiększyła się z 0,6 do 1,5 miij. zł. (0,4 proc, 
ogólnej sumy).

Na ogólną sumę 302,5 miij. zł. kredytów wy­
korzystano w dniu 31 lipca przypadało 44,1 proc. 
na banki, 41,2 proc. na przemysł, i6,8 proc. na 
rolnictwo, 1,4 proc. na handel, 0,5 proc. na spół­
dzielnie spożywców, 0,3 proc. na zakłady użyte­
czności publicznej.

'W grupie przemysłowej na jwyż&zą sumą kredy­
tu rozpo ządza przemysł włókienniczy (33,2 milj. 
zł., wykorzystał 30,2 milj. zł.), z kjolei idzie prze­
mysł węglowy (24,4 milj. zł., wykorzystał 17,9 
milj. ził.) i t. d. W  grupie rolniczej 26,3 milj. ził., 
przypada na cukrownictwo, (wykorzystano 25,3 
milj. zł.), 16,9 milj. zł., na właściwe rolnictwo (wy­
korzystano 15,4 milj. zł.), 11,2 milj. zł. na gorzel- 
niotwio (wykorzystano 9,2 milj. zł.).

dunkiem złota wartości 80.000 dolarów wpadł na 
mieliznę podczas tajfunu w pobliżu wysp Czuszan. 
Ozęść europejczykóty Została uratowaną przez i!nny 
statek fiński. Na miejsce katastrofy .wyjechał +orpe- 
dowiec amerykańis-ki, aby, istnzecilz złota- przed korsa­
rzami.

(NOWE .GWAŁTY RRUSKTE., Rząd niemtecki po~ 
staniO|wił tyydaliió przemocą 60 optantóty polskich. W 
sprawie tej wydano już odpowiednie narządzenia. 
'Wydalenie ma byić odwetem za rzekome wysiedle- 
uBe przemocą z Pole ki ta-kłej samej liczby optantów 
niemieckich.

COFNIĘTE OSKARŻENIE iW PRCCESIE KOMU- 
NISTYGZNYiM. W lipskim procesie o organizowaniu 
puczu komunrstyezmegioi tw rok u!023, cofnięto oskar, 
iżeai.i wobec głównego- oskarżonego' (Masłowa. Okaza­
ło się, że oskarżenie było fałszywe. (Nie -był on o- 
wym wysłannikiem Moskwy, podejrzanym o organi­
zowanie oztTWonej rewolucji.

OCHRONA PRZESYŁEK PtOCITOWYCH 
W  CZASIE TRANSPORTU.

Władize 'adiminfetiacyijne wydały specjalne pczepi- 
ey. wyteonawcze dla fun.kicjjonarjiuisiziów pp. noinn/ujacie 
epraavę ochrony przesyłek pocztowych w czasie framis- 
por.tu i podczas przechowywania ich w urzędach po­
cztowych. Rozporząizeiine to ma na celu zlikwidowa­
nie trafiających się nadużyć w tytm względzie.
ZWYŻKA NA RYNKU NATURALNYM JEDWABIU

PlomEnio znaczuiego- zwiększenia się produkcji jie- 
dwiabiu sztiucian-eglo, wie Włoszech, gdzie wy^wóretzość 
kokonów dosięgła już cyfr przedwojennych, na sku­
tek znacznego zmniiejlszehia się zapasów nastąpiła 
zwyżka- cen surowca. Piocząikowo przemysł jejdlwahny 
kuipOiwał siumowtac tylko na bieżątce potrzeby, mając 
nadzieję, że ceny ulegną zniżce. Pomimo tego, że pół- 
inociiio-ameirykańskie zapotrzebowanie jedwabiu natu­
ralnego nie pokry|wa się jedwabiem włoskim, europej­
ski przemysł zabiera całą pmodiuikic|ję. Na ryiniku koiko- 
nów spekulacja podniosła tak ceny, że , tosunek tych­
że do cen jedwabiu jest za wysoki. Ponieważ są spo­
dziewane dowozy kokonów z Leiwantu i Kaukazu, 
więc trzeba przypomnieć, że cieny mogą się obniżyć, 
gdyż, spodziewana jest w tt zecim kwartale dostawa 
000.000 kg. jedwabiu z samego Kaukazu. OdpodM je- 
dwaibne również znajdują chętnych nabywców, gdyż 
z Kantonu ustał wtsaelki dow óz jediwabiu. Rynek ten 
jest w całej Europie ożywiony.

UDZIAŁ POLSKI W AKTYWACH B. BANKU 
AUSTRO-WĘGIERSKIEGO.

Udział Bobiki w aktowa oh b. banku austco węgier­
skiego, z którego już wypłacono skarbowi podsikiemai 
ponad 18 mil .jenów koron złotych, został podwynższo- 
ny w myśi ostatniej uchwały przedstawicieli .państw 
sulkcesyjnych o 25.521 L. 70j892 doi. i 240,141 £r. fr.

n a p ł y w  k a p it a ł ó w  z a g r a n ic z n y c h  
DO POLSKI.

Napływ kapitał :w obcych do Polski trrwa w dal­
szym ciągu, dzięki gwarancjom, udzielanym z upowa­
żnienia Skarbu Państwa przez Bank Gospodarstwa 
Krajowego w granicach ustalonych.

W ostatnim czasie od dnia 10 lipca do końca- sier­
pnia br. Bank uospodanstwa Krajowego- udzielił za 
poręiką państwową szeregu gwarancji na ogólną su­
mę 717.000 funtów saterlingów, 193 tysięcy dolarów 
i 1,331.100 fr. francuskich. — Z kredytu zagraniczne­
go dzięki tym gwarancjom między innemi skorzysta­
ły cukrownie „Mała Wieś“ i „Borowiczki**, Zwiąiaek 
zacltednio-polskiego Ptreizmysłu Ctukrowniiczego-, Sta­
rachowickie Zakłady Górnicze.

Wydawanie dalszych gwarancji Bonk Gospodarstwa- 
-Krajówiego uzależnia obecnie od1 zoiiKKwiąaanie sprze­
daży walut obcych, i zysOnanych ł pożyczek zagrani­
cznych Ba -kofwi Polbk’emu oraz zwraca conar bacz­
niejszą uwagę na oyroc^ntoiwanie pożyczek, zacią­
gniętych zagranicą i wwpunM ich spłaty.
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Szczegóły zlikwidowania bandy Domań­
skiego.

Rozm ówki podsłuchane 
w Grandzie.

— Jakoś Pipelmana ńio widać wcale?
— Oa z domu wcale nie wychodzi, bo onegdaj o- 

trzynnał spadek.
— Jaki?
— Spadła mu dachówka na głowę.

*  *  *

— Nie wiesz pan, panie Kiolm, jaika będzie tegoro­
czna zima?

— Ja, myślę, że taka sama, jak lato.
— To anacizy?
— Bardzo eiętżflea.

*  *  *

— MÓW51 mi Ełertanz, że ma teraz ogromny amba­
ras.

— A eo mu się stało?
—  On jest tirotdhę niezdrów i doktór kazał niu jakiś 

czas pdeżeć.
— To niech |ol«ży.
— Kiedy zmów urząd walki z lichwą kazał mu jakiś 

czas siedzieć.
*  *  *

— Wiesz, pewino będę nmnsluj pójść do doiktara.
— A co ci jest?
— Mam ibóle w hdkiu.
— Uóż dziwnego? Przecież my wszyscy teraz .robi­

my bolcamu
*  *  *

— 'SłyFizakm, panie Samuel. że pan chce . zgodzić 
prokurenta?

— A minie to na co? Interesów niema wcale, ruch 
ustal, a jak się będę chciał powiesić, to mnie proku­
rent nie wyiręazy.. Wues.

KRONIKA.
WRZESIEŃ

5
Sobota

Dziś 5 Wawrzyńca Just.
lutro 6 Eugeu. *

Wschód słońca o j. 4ra 
55. Zachód o g. 19 m. 10.
Długość dnia g. 15 m. 42.
Przybyło godz. 2 m. 58.
Wschód księżyc? o g. 8. m
43. r. Zach. o g. 10 m. 31 w.
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REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.

Sobota-: „Nowi 'parnowie'1 (nowość).
Niedizieła (potpok: „JŁote .kajdany" — wieczorem: „Nowi 

paa.owie".
REPERTUAR TEATRU OPERETKI NOWOŚCI.

Sobota o grodz. 4 j/ujpoł.: „Hrabina Marica11 — wieczo­
rem o godz. 8: „T \vg na dziewczęta" Ipreinjjera).

Niedziela o goicte. 4 (pouoi.: „Hrabim Macica11 — wie- 
azoreinł io go dr 8: „Targ ma d»iewiczęta“ .

IPoniediziatek: „Targ na dtiewKfzęta".
REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH:

NOWOŚCI: „Wrogowie ludzkości" djCzifceirech jeidiaców 
AjpokaMjj by), Skokowy fi lun iwi il2 aktach z yirologiem. 
według' | owieaci Bla.aco Lbaneza. Dwie serje i itwu. Ca­
łość w jednym (programie.

PROMIEŃ: „W dzikich ,prerjach Ameryki". Dramat sil­
nych wrażeń w 8 aktach.

REDUTA: Scumicyjne _ wznowienie: „Prtiy n«mi|nku
najpiękniejszy' flltm rosyjski, w roli giójwlnej (praeślLcIma 
Rosjanka Wiera Chołodmja.

UCIECHA: „LUoa miljarjcruw**, dramat eemeaeiyijiiy wy 
stawowy w >8 aktach.

WARS/AWA: „Zemsta małpoluda"; (dramat awanturni­
czy w 8 a Mach: Rzecz dzieje się w iAngUji -i w Ameryce. 
Bonadito najnowsze mody

|  Z m a r li .

IKiapimiietia iKjomialska, izmaria 3 września w |60 foku 
(życia. Pogrzeb dziś ó września o  Igodz. ,11 i pół i.-amo 
z kaplicy amemitaimej. 1

Jan Gluok, notarjusa j lOunniî trz m. ,Biecza, zmad 2 
iwrze śnią iw Kmakawie w iG2 -ro-kiu żylcia. Pogrzeb dziś (5 
jwrtześniia O godiz. 11) tramo iz kaplicy icmentanmej.

K&fejunietriz Ijwasłenko, em. urzędnik iBanlku (Gotsjp. ^Kra­
jowego, zwiarł |3 iwbzcśnia w 83 roku życia. Pogrzeb dziś 
3  'września o godz. 5 i rpół popoł. iz (kaplicy .offirtitaimej.

Ludwik (Ślusaint żyta en. fiullkc-. pańsitrwj, zmarł 8 .wirae- 
(śnia w  ,64 noku iżyicia. Pogrzeb dziś >5 ć>m. o goda. 4 po­
południu ~l kaplicy ememtoaTneij.

Lttdwik StaichotWiaz, em. .fumlric,. (państw- 'zmarł 3 wrze­
śnia iw (54 ,rckiu iżytćia. Pogrzicb dziś 5 września o godz. 
5 po-połu tniu iz ikńplicy cmemitarmej.

Michał Tamtak. obyw,. im. Kira,lcwa, b. wenkunistrz fa­
bryk'. ityitoniiu w” Krakowie, temiarł 8 (Wraeśmia w J00 ro'k,u 
Życia. Pogrzeb idfciś o gocz. 2  a pół popoł. z domu La­
łoby przy? ul. lóziamiiioiwie.jclkiei al

Jan Szewczyk, posterunkowy P. P-, zmarł 2 .września 
W 27 roku (życia. Bogmzejb odbył s*i.ę \4 ibm. L

D y żu ry  a p te k.
tSoiboiia p września:

Apteka pod Słoocean, Ręmek, A->B i43. — Ap.eka ipod 
.Eskulapem, Gertlmly 1. — Apteka pod Maitką Boską, 
jKrowodierblkia 74. — Apteka Iw pębnłkach, il OnOpniokiej 
3. 1. — Apteka pod 7łoitvm Ortem, ;K.raikOiwisSk'a 0.

Luck. (Tel. wił.) Komenda połioji państwoorej 
•w Honocho-wie ołrzymała w dniu 28 sierpnia br. 
pouiiną wiadomość, że oddawna, już pobŁttkiwany 
bandytta Domański w tymże dniu zawitał do Be- 
rosteczka. —  Wo'bec powyższiegTO, powiatowy ko­
mendant P. P. nadkomisarz iG-alas niezwłocznie 
udał się wiraiz z trzema funkc^onarjuszami P. P. 
do tejże miejscowości, celem sprawdzenia wiado­
mości. Nie chcąc zwira-cać na siebie uwagi, wymie­
nieni funkc jon arjusze P. P. przebrali się w cywil­
ne ubranie.

■Następnego dnia ustalono, że Domański fakty­
cznie znajduje się w' Bere.,teczka w swej kryjów­
ce w stodole będącej własnością mieszkanki tejże 
miejscowości Mairji Kozioł. Po sporządzeniu szki­
cu sytuacyjnego kryjówka, opracowaniu planu 
osacizenia i daniu fiinkcjonarjusziom poi. ścisłych 
wskazówek, komendant poi. Galas przystąpił do 
dzieła.

Oddział policyjny w sile 14 ludzi otoczył o g. 
16 min. 30 kryjówkę ł>andyty. W  chwili osacze­
nia bandyty, policja zauważyła nieznaną kobietę, 
która pobiegła w s+rone kryjówki —  była to pi­
kieta wystawiona przez 1 iomańskiego. W tym 
momencie ze stodoły zaczęły padać strzały kara­
binowe w kierunku komisarza Galasa. Policja od- 
l*>wiedziała strzałami —  jednocześnie zacieśnia­
jąc pierścień.

Domański widząc, że jest osaczonym, otwoa-zył 
tylne drzwi stodoły, usihijąc- ratować się uciecz­
ką, rzucając jednocześnie ręczne granaty w stro­
nę policji. Wtedy policja odpowiedziała rzuceniem 
trzech granatów ręcznych i si rzałami. Od tych

Wiłnio, 5 hm. iRnzed pairu <łniaińi wytkrytio twrtaj, że 
znany liitwomaai, bie'kai|p Matuicwicz wytsłał dó Kowna 
swój cenny księgozbiór pełen białych kruków.

Oczywiście keiąiżlkf powędlruwaly przez zieloną g ra­
nicę.

.Jeżeli ten fakt pirzeezmugjowajnla p.zez polską gra­
nicę cennego księgo obioru ,się potw-ierdzi — to trzieba 
będzie zadać sobie pyUanie, co -robi w Wilnie n.i-imei-

P rzy je c h a ti da K r a k o w a .
iw (dum i4 wtnześnia:

Grand Hotel: Igtnaey Sttczenmwffiik.i _— Kaikepaine. Ki. 
,bhlk!U|p KCHcyłorwisłki — Przemyśl; (Stanisław Maikoiw.ki — 
.Wairsizawa; Etefan Skonie ńskn — Krzep im; Bolesław So- 
bole-wislkt ■— ilnowtrocJaw; Os-kair 7 miraermaim. — Biuida- 
jieazt: Aickisain>:lelr — Wo l̂zyk Warszawa ; Konwadi Wy-
JieżjOiiak-i —- iWairbziawa; Selnaiton Wiad1. Dłuipiwz — Siary.

Hotel Saski: ‘Ludwik iStmck hclki —  Lwów Kazimierz 
Pasdkowicfc — Warszawa; ZuĘł 'HonOwiska — Warsza- 
(Wa: Henryk ,0TOnkw|s'ka — 'Wlarstząwa; UfTuryk Bphneze- 
wi<+z. — ,War=,zawa; Alada Bock .— Wiedeń; Zyg. Neu­
man — Kalinów; Syg. Figa — iWarf&aiwa; Walenm-y Kyg- 
muiniti — Lódż; M rfn ł Maj|de — Warszawa; Fabian Na­
tan — Warelziawa; F.iiśig órUnfeid — Tarnów; /lirtitensz 
Jlallbert — Warszawa: Maurycy Feigieles — Warszawa; 
.Hemiryik Wójcicki •— 7 ropUziów.

  --------
PRZYPOMINAMY naszymi P„ T. Czytelnikom, 

że czas wytrd wmać prtniumeratę na miesiąc wrze­
sień. Wszystkim naszym Gzytdmiikom i agencjom, 
którzy do dmfia 10-go hm. nie wyrównają premu- 
menaty, będzaemy amuszeni cofnąć dalszą wysyłkę 
naszego pisma.

Admim.. urt ©ja „Gońca Krafcoy skiego".
 ) f r ---------

OSOBISTE. Naczelnik oddziału 'bezpieczeństwa 
pubłicznearo \v urzędzie województwa (Krakowie,

strzałów padli Domański wraz z towarzyszącym 
mu bandWą Szelestem. Gd granatów ręcznych za­
jęła się stodoła, a ogień przerzucił się na sąsiednie 
dwie stodoły i jeden dom mieszkalny.

Zwłoka Domańskiego- i Szelest a odciągnięto od 
pożaru.

Jak się okazało Domański otrzymał trzy strza­
ły w głowę, a na całym ciele stwierdzono 11 ran 
postrzałowych. Zabity bandyta ubrany był ele­
gancko, śiwieżo golony, gładkie ręce o pielęgno­
wanych paznokciach. Jako uzbrojenie opróaz gra­
natów ręcznych znaleziono przy nm  —  krótki ka­
rabin systemu ,31anlicher“ ; pistolet automatycz­
ny ,,Btrauimin^“  i kilkadziesiąt naboi.

W  portfelu znaleziono dokładną ma-pe sztabu 
generalnego, całego Wołynia z nakreślonymi szla­
kami i mapy powiatów lwowskiego i brodzkiego. 
W  kieszeni znaleziono też notatnik z zapiskami 
„23 maja miał być napad na se-ky estratOia“ . Na­
pad taki rzeczywiście został dokonany w okoli­
cy Beresteczka dnia 23 maja. br.

Na wieść o zabiciu Domańskiego przez policję, 
odbywały się procesje ciekawych z odleghicL oko 
lic. Wieść ta szybko rozeszła się po okolicznych 
wsiach wywołując uczucie ulgi. a ludność wznosi­
ła okrzyki, na cześć powracających z obławy po­
licjantów.

Zlikwidowanie bandy Staszeńki, Bobika, a o sta 
tnio Domańskiego, świaoezy o wielkiej sprawno­
ści władz administracyjnych i policyjnych, które 
dzięki swej energicznej działalności położyły kres 
bandytyzmowi na Wołyniu.

nik Wyńziału kuirlutry i sztuki p. Roman?
Go robią tamtejsze władze bezpreozeifetwa? Fakty 

niepraiwnego YTywożeaiia z terenu wiiieńszfuyzny zagra 
nicę jTOwaiżnych na:wet objdktów, powinny wre-socie 
pcibM-iziać, cziujność, wszak niedaiwtio wywieziono na 
I/A.wę pczez Łotiwę tirzy wagony załołlowant: państwo­
wą dnukairaią liiteiwśiką, zdobytą przez wój-lka generała 
Ż el i gowslk 3e go.. .

radjca Bodnan Skarbek !powrócił ź urlopu i óbjął -z 
dniem wczorajbzym urzędowanie.

Z IZBY (OBRAGHDNKiOWiEJ. P. Jan Krzyżanow­
ski, dyrektor miej. Izby obrachunkowej powrócił z  
urlopu i ‘z dniem wicozrajszym objął urzędowanie.

PODZIĘKOWANIE SOKOŁÓW POLSKiCH Z A- 
MERYKI. )Kierownictwio, wycieozki Sokołów polskich 
z Ahieryki ńade&łalo z (Warszawy z daty 1 bm. ser­
deczne podziękowanie komisarzowi' rządu Ostrow­
skiemu i prezydjum iu. za gośoińne przyjęcie .w Kra 
kowiie, z prośbą o nyTażeniie głębokiej wdzięczności 
mieszkańcom naszego mialsła ‘za, braterską życzli­
wość okazaną rodakiutn z za /Oceanu.

NOMINACJE DYREKTORÓW SZKÓŁ POWSZE- 
iCH-NYGH. Kuratorjum szkolne 'w K k kowie zatwier­
dziło następujących kowyich (dyrektorów i dyrektorki 
w miejskich szkołach powszechnych: w  szkole I. i- 
mieuiaśw. Wojciecha: Karol Haraschó/n; wi szkole II. 
imienia św. Baibary: Józea Robak; w szkole III. am. 
ew. Mikołaja: Jan iSżpakowidki; iw szko-le AT. imienia 
'Czackiego: Klara Kremetrówlna: >w szkodę ,IX. imie­
nia Konarskiego: KJaTa iK uchinkótwn?; W( s-zkole X. 
imienia św. JadWigi: dtfaTja Majewiczówna; w  szkopie 
X II. im. Mickiewicza: Helena Szafrańska; w szkole 
KAT. imienia ,Smiadcckieg,Ot: Antoni Kłosiński; wr

NiepraAvdopodobna afera bankowa
we Lwowie.

Kto z Krakowa jest
Lwów. (AjW.) W  aferze PLstynera i Kolnłka 

zaaingażowane są: Krakowski Bank AYIzajemnego 
Kredytu, (filja we Lwowie), Banie Gospodarstwa 
Krajowego (oddział Lwowski) i Lwowski Bank 
Rolniczy. Nie ustalono jeszcze kwoty na jaką za­
angażowany został Banlk Gospodarstwa Krajo­
wego.

Barik ten nie miał żadnych stosunków z Pisty- 
nęretn wiaśc-iciólyni fabryki garbarskie; „Mazia- 
ga'‘ . Bank Goapodarsrwa Krajowego kupował we 
lwowskiej Filji Biaokiu Wizaj. Kr-eóytn cizeki na 
Amerykę „Nowy York1-, na które Banik Wzajem­
nego Kredytu nie miał pokrycia. Na wypadek 
gdyby sprawa ta zakończyła się katastrofą Ban­
ku AYzaii mmego Kredytu zabezpieczył się Bank 
Gospodarstwa Krajowego na fabryce Płstynera, 
który jest dłużnikiem Bonku Wzajemnego Kre­
dytu.

Biamk Gospodarstwa Krajowego pudebno zaan­
gażowany jest na 250 tyis. dolarów, a wartość fa 
bryki Piistyinera p  zedstawiać ma, jak twierdzą 
w sferach bankowych, około 5 milj. złotych. War­
tość ta naturatoiieby znacznie zmalała, gdyby fa­
bryka miała być sprzedaną w czasach dzisiej­
szych. • » f * fójtjn

Bnk Rolniczy we Lwowie, który także miał owe 
czeki, ma być zaangażowany na sumę około 140

w niej zaangażowany?
tys. dołraów i zabezipieczył się na surowcach i 
skórach będącvch własnością tabryki ,3fazoga". 
Dług Pistyn,era w Banku Wzajemnego E redn u  
wynos2 4 : około 300.000 dolarów, a p ró^  tego 
„Miizag' (Piwyner) ma jeszcze do zapłacenia za 
maszyny około 40.00u dolarów.

Pistyner oskarżony jest o oszustwo, ponieważ 
sprzedawał czeki bez pokimcia. Dr. Kolndk ajre- 
sztowany w Wiedniu był gtówmjtm doradcą i fak­
torem Lewickiego, dyrektora lwowskiej filji Ban­
ku Wzajemnego Kredytu. Wczoraj odbyło się w 
Krakowie posiedzenie Rady Nadzorczej Banku 
Wzajemnego Kredytu, na kitórem uchwalono wy­
siać delegację do prezesa Bankiu Gospodarstwa 
Krajowego, p. Stecdktowis,kiego i starać się o po­
moc.

Bank Wzajemnego kredytu z centralą w Kra­
kowie powstał przed paroma laty z dawne towa­
rzystwa Wzajemnego Kredytu i Ski udziałowej 
opartej o Florjankę. Bank ten'stał się spółką kre­
dytową, nie pozostającą w żadnych stosunkach 
z Flory mką, Fłorjamkia, krakow drie towarzystwo 
Ubezpieczeń nie bierze udziału w akcji, podjętej, 
celem ratowania Banku Wzajemnego Kredytu.

Dla zbadania spraw związanych z ,rMazagą'Ł 
bawi jeszcze we Lwowie delegat z ministerstwa 
skarbu, Lipiński.

Biskup Matulewicz sztnugluje książki
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Saw nkow żyje???szikole XrVTH. imienia św. *Xnny: Antonina Reynii- 
nówna; w szkole iXX. imienia iZbigLiewa- Oleśnickie­
go: Marja Licttding; w  szkole XXI. imienia Władysła­
wa Jagiełły: Jan 'Wojewoda; w szkole XXIII. imie­
nia IKraszewkkiego: D(r Jonia Btrabaum; wi iszkwie 
XXVIII. imienia tZygńiunta Krasińskiego: Zofja He- 
„ochówna; w szkole XXX: imienia Puławskiego: Jó- 

• zef tHorowski; w szkole XXXI. imienia dra H. J orda- 
na: Dr Piotr Florczyk; w szkole XXXII imienia Chód 

- kie wie za: Czefeławi jNiżyńfeki: w  szkole XXXVIII.: Jan 
Piotrowski; w  szkole XXXIX.: Jan Dziedzic; w  szko­
le L.. Helena Wiśnie weka.

KURATOR (SZKOLNY IWIŃSKI POZOSTAJE W 
KRAKOWIE. Jak już doniósł przed półtora tygod­
niem y,Goniec Krak.“ , dotychczasowy kuraior okrę- 
,gu szkolnego krakowskiego p. J. lOwiński, który miał 
być przeniesiony na stanowisko kuratora w; Łodzi, 
pozostaje nadal na. swoim posterunku w Krakowie.

W projektowanych przez mihietaa- oświaty szer­
szych przesunięciach na- stanowiskach kuratorów 
•szkolfnych, zmiany1 personalne kuratorów) (mają -na? tą 
pić tylko w okręgu szkolnym łódzkim, wileńskim i 
oiałostodkita. t

ROZPOCZĘCIE KURSU (PRZODOWNIKÓW PRZY 
KOMENDZIE P. P. W KRAKOWIE. (Dziś o, godzinie 
•8 rano odbyło się w kościele 0(0. Karmelitów na Pia 
-ku uroczyste nabożeństwo z okazji rozpoczęcia kur 
su przodowjńikóy przy komendzie P. P. ,w Krakor 
wie. 'Na kurs przodowników delegowano' KO funkcjo- 
narjuśzów z całego województwa. Równocześnie od­
bywa, się kurt gospodarczy, na który przyjęć o oko­
ło 30 policjantów. jNa kurne (przodowników, który 
trwać będzie przez trzy, miesiące, wykładają: dwóch 
prokuratorów, sędzia śledczy- i przedstawiciel wła­
dzy administracyjnej.

DOM WYCIECZKOWY DLA MŁODZIEŻY. Kura- 
torjum szkcflnr -wKrakowie, pragnąc sprawę 'budowy 
 ̂ Domu wycieczkowego) (dla młodzieży“ uczynić zno­
wu aktualną, ogłosiło przez grona nauczycielskie po- 
'(wszechne zbieranie dóbrowolnych składek miećięcz- 
nycb wśród młodzieży szkolnej. 'Dom stanie Bilami 
młodz;eży i będzie (dla niej wyłącżnio przeznaczony. 
>W nim będzie młodzież mogła, przybywając do Kra­
kowa, lub przez Kraków; przejeżdżając, spędzać 
chwile pobytu, w nim znajdzie -młodzież krakowska 
godziwą rozrywkę, czytelnię, bilbljotekę it-d. fW osta­
tnim czasie Polacy z Ameryki złożyli na ceł budowy 
-Domu wycieczkowego“ ponad ilOOO dolarów. Jak 
■wiadomo grunt pod budołwę dio-mu uzyskała młodzież 
od gminy mia sta Krakowa. Pudowa domu rozpocz­
nie się z początkiem przyszłego roku.

WZLOTY AEROPLANÓW NA DŁONIACH. Pode 
-czas Tygodnia Ligi Obrotny Powietrznej Państwa, w 
-dniu 6 ban. odbędą się na Bi oj Jach miejskich wzloty 
ramplotóV, kóre wznosić się będą z pasu gruntu na 
wielkich Błoniach naprzeciw parku -dra Jordan a. — 
Miejsce wzlotów będzie odgraniczone linami na słup 
ka-ch, wbitych w ziemię. Celem 'uniemożliwienia prze 
dostania (się publiczności na miejsce wzlotów odgra- 
.ńiczomy pas .cfeadzą organa- policji i wojska. Pod­
czas' wzlotów) w dmiu 6 Mm. po poi. ma czas około 0 
godzin zamknięta będzie Aleja 13 (Maja dla pieszych 
i  mchu koło wego od 'bramy, parku dta Jordana.

UROCZYSTOŚĆ DZIESIĘCIOLECIA POLICJI. .W 
dniu 5 sierpnia br. Wpłynęło lat JO od  chwili p̂*o wsta­
wia pierwszej poUkiej, organizacji bezpieczeństwa pu 
biicznego. Była nią zorganizowana tuż przed wyj­
ściem Rosjan z -Warszawy 1015 t. samorzutnie w 
imię (haseł patrjotycz(nyc.h Straż Obywatelska. Prze­
twarzając się następnie ,w d îei-ną milicję -miejską, 

-krystalizuje się i ostatecznie w samodzielni eon już Pań 
-Stwie Podbkiem w pbstaci zwartej, na sposób woj­
skowy zorganizowanej i wyszkolonej, a ‘oelów swych 
należycie Świadomej Policji Państwowej.

W  Zw lązku z 'powyższem -odbędzie isię IW całej Pol­
sce W) czasie, «jtd idnla 20 ,dó- 26 września br. uroczy- 

-8ty akt obchodu jubileuszowego i  w, tym celu mają 
powstać we wszystkich miastach miejscowe komi­
tety obywatelskie, któ're zorganizują „Tydzień Poli- 
■cjanta“ . aby uwydatnić łącztność między społeczeń­
stwem a Policją Państwową.

W tygodniu tym (mają się odbyć (nabożeństwo, -re- 
-wje i pochody, uroczysta ukademja jubileuszowa, 

'{Przed-stiawienia iw teatrach, koncerty, odczyty, po­
kazy kintmatografaćlzne itp., z których dochód bę- 

idzde przezna czkmy na uMildo walnie wielkiego „Do­
mu Policjanta Polskiego", a który i-tałiby się: 1) sie- 
idzrbą opiekun, zą dla wdów; i 'sierót po policjantach 
polskich wraz 'z ochronką dla dzieci funkcjonaTju- 
-fiżów policyjnych. 2) schroniskiem dla inwalidów po- 
licyjhych, 3) mieściłby iw sbbie bursę 'dla młodzieży, 
-fi) księgozbiór, cizytelnię rtp. ,

Uroczystość ta daje możność całemu społeczeń­
stwu wwrnżenia swych sympatjii dla młodej. Tecz sil 
mej, 'zorganlzo'wane(j instytucji, która w. tych kilku 
latach stanęła na wysokości .swego -zadania i' wśród 
-bardzo ciężkich warunków ‘położyła wielkie zasługi 
lprzy budowle państwowetści polskiej, (narażając nie­
jednokrotnie owe życie w) twailce z przestępczością.

Jeżeli przypomnimy Bobie rok (1920, kiedy nieprzy 
jacie! wkroczył w granice Państwa ^naszego, wów­
czas to bez apelu jedna z pierwszych Policja Pań­
stwowa 'sfoumowała ochotnicze oddziały bojowe i 
■wysłała je (na fhnmt, które -swą mężfną piersią przy 
boku nTmjt odpierały nieprzyjaciela.

Dlatego to w tym tygodniu jubileuszowym Policji 
Państwowej, speszmy wpizy-icy b-<z różnicy stanu 
do okazania tej wewnętrznej armjl naszych lsylnpatji 
przez 'Wzięcie udziału w uroczystościach i zaba Wach, 
^ ikiorych dochód jest przeznaczony ua tak wznio­
sły i wspaniały cel.

Na terenie miasta (Krakowa dzięki inicjatyw ie i

(■Wczoraj wieczorem nadeezly do Wairezarwy sensa­
cyjne wiadomości dotyczące tiujemnicy śmierci- Bory­
sa Sa wirnikowa.

Jtak wiadomo, bolszewicy powiadomli śiwiat że Sia- 
winkiuiw, słyr.iny szpieg eoiropejeM, rewotocjonista i li­
terat rosyjski, miał skoczyć siwego czasu z -pąt-ego 
piętra więzienia ,(na Łaiibiance'1 w Mioslkiwie. Sowiety 
odpraiwiły tajenMi-iczy pogrzeb, grzebiąc nieznanego 
samobójcę.

(/A łwało się, że na tern zakończy się cala afera — 
sawinko w. 'ko-bokffierwielka.

Alle- bielorja o żyją ‘̂ycb tr-upaich 'powtarza się.
Do mieńszawiiefkich kół w Moskwie doniesiono, że 

w jednej z górskich Mimartyciznycii miejscowości na 
Kauikaire przebywa takMnniczy cizSowi-ek, „jakiś lite­
rat". ' irdl

Ciztawiek ten z ocziu i ruchów podobny jest w zmpeł 
mości do Sa winkowa i tylko., nosi brodę, zapuszczoną 
bezładnie, po kacapekiu. Możmaby na te fakty nie 
zwrócić uwagi, gdyby nie jeden uderzający szczegół.

Oto, do „sobowtóra" Saiwinkowa zaczęła dojeżdżać 
od czasu do czasu pewina tajemnicza dama.

Ponieważ damie tej nie urosła broda — więc ją 
łatwo rozpoznano. Była to niejaka- Dłckhof-Derenta- 
lowa, ostatnia kocłianka — ozy żona Sawimkowa, z

■Wedle urzędowego zestawienia było w Anglji pod­
czas i934 -Tókiu 709 strajków. Wizięło zaś w nich u- 
dział 6il2.000 nobotnilkótw.

.filkiuitklc-m strajkowania stracili robotnicy 8,320.000 
dm robciczycih.

Cylfira ta idaje ińarę tych olibizymi^h rftrat, jakie

Wauiszatwa, 4 lim. W wydaial© gospodarczym szkoły 
potudiOrążyicb w gtirachn przy -uil. Ujaiziow-kroj po 
przyjściu parso-naln do zwykłych zajęć-, spostrzeżono 
■w pokoju, miieiszicizącyiin kasę. ogniotrwałą, pewien nie­
ład. Wkrótce wfladzie zostały zaalarmowane -wieścią, 
iż kasa została obrabowana. Zawiadomiono połicję 1 
żamdarmerję i przystąpiono do wyjaśnienia sytuacji.

W pokoju, mi-esaoząicjTm kasę, stwierdzono, że Łsto- 
tnie drzwi tej kasy; są otwarte, ale bynajmniej nie w 
spo;ób, w jaki to z wyki czynić zaw odowi włamywa­
cze. Kasa starego typu, z alfabetem nad żarnikiem, a 
więc otwierająca się przy posiadaniu tajemnicy zna­
ków — była otworzona, z kll-aozf. Brak w niej by®o

poparciu ze strony władiz rządowych, (magistratu, 
wojfeka i Szerokich warstw Społeczeństwa utworzył 
się Komitet Obywatelski 'i w dniu (2 'września bt. 
uołżono iw głównych zarysach pian mających się Od­
być uroczystości w) mieście (Krakowie, których 'pro­
gram (będzie j  odany be najbliższych 'dniach.

JESIENNE iGHLODY. Słotne lato 'skońćzyło wczo 
,raj Swój mokry, rozlazły żywot, temperatura wczo­
raj znacznie opadła, (wschód słońca przypominał już 
jesień. Przepowiedbi-e meteorologiczne ^wróżące wcze 
sną jes-i-e-ń *i zimę prawliopodabni - in-iczbyt silnie roz­
minęły isię z prawdą. Na iplantach obserwujemy ma 
zieleni .drzew) coraz'silniejsze Iryey rdzy, pożółkłe li­
ście zaczną wkrótce opadać, dzaa pomyśleć o Wę­
glu 'na opał!

■GIEŁDA (KSIĄŻEK. Od kilku duj ulica Bzpitałna 
zawalona jest młodzieżą szkolną, która ma tej ulicy 
od szeregu lat urządziła giełdę książek. -Sam pomysł 
giełdy jest 'znakomity, — {młodzież bez pomocy ży­
dowskich pośrediiikóW-antykwariuszy może naby­
wać kśiąńki z rąk starszych kolegów iub zmieniać 
koiążki między sóbą, tok, że pomysłowi samemu tyl 
ko przyklasbąć możemy, — jest jednak i pewna zła 
stroma tego pomysłu, •— a f-ą jest handel uliozmy.

Kilkaset, uczniów i uczennic 'Zebranych ma giełdzie 
•tarasuje lUlicę i uniemożliwia rucą Ina jezdni. |Praecilw 
■temu reagują posterunków" policyjni sposobem nie 
zawstee stosownym wobec młodzieży szkolnej, wy­
wiązują 'się utarczki słowne między posterunkowymi 
policji a młodzieżą, którą podsycają rozmaite szu­
mowiny a ga wiedź uliczna.

(Przeprowadzenie chwalebnego pomysłu ibezpośred 
niej wymiany, i handlu książkami .przez młodzież 
(Szkolna |p'o winny/władze szkolne poprzeć przez odda 
(nie iw godzinach popołudniowych w gmachu gimna­
zjum kilku ubikacji dla celów) giełdy, albo też jjeśli 
•to .jest mdemoiżliwe, powiną; władże .beźpdećzeństwa 
jacteej zamknąć na czas giełdy tę część ulicy i  przez 
Lilka dni 'skierowywać ruCh kołowy na inine ulice 
aniżeli (rozpędzać pnSodzież i  to wt eposób doprawdy 
nie licujący ź powagą Sfróżó'w (bezpieczeństwa.

TARlG PIĄTKOWY był na ogól słabo ożywiony, 
aczkolwiek de-wóz środków) żywności był olbrzymi. 
Na Rynku głównym za 'litr mleka niezbieranego p.a- 
eon o od 25—30 groszy, za masło 3.40 zł, za jajko 41 
do 12 groszy. iSzczególnie ,iowi©ziolno znaczne ilości 
owoców, ceny jednaa utrzymały się na poziomie osta 
tniego targu. Również wielki' 'był zwóz '.jarzyn na 'pla 
cu Szczepańskim. Ceny pozostały (niezmienione, 'Z 
•wyjątkiem iBiemniaków. które w hurtow.nej sprzeda­
ży staniały. KdrOżały natotaadsit pomidory i ogórki. 
Cena pomidorów dochodziła do 2 złotych.

ARESZTOWANY w  WIEDNIU OSZUST W PRZE 
(JEŹDZIE PRZEZ KRAKÓIW. Dziś 'wieczorem pocią- 
jgiem wychodzącym % Krakowa około godz. 9 wie­
czorem (bęcfcp odtransportowany do Lwowa loszust

którą. Sfwńk W  uciekł przez eetońBk? granicę do So­
wietów. Wizyty tajemniczej 'lamy na Kamkasie za­
częły się coraz to częściej pawitaraać...

I>o powyfezych posz’ak przybywała jeszcze jedna, 
■która osłaitecizinle rozwiewała wszelkie wątpliwości, co 
do. tożsamości birodą/tego 'kuracjusza z aRukafflu ze 
„zmarłym ‘ Borysem Saiwimkotwemi — oto Derentaio- 
wa komunikowała -się z Fomicziewem.

Jak zaś wiadomo, Fbmiciziew był wyBłańoem Sawiu- 
kioiwa- i ulaitwlł mm porozmondenje z bokszewilkami i sam 
praejazd z Ecsomji dio Mocakwy.

Lecz i na tym jeszcze nie koniec. Nasza rewelacja 
sięga nieco dalej.

Oto FoańLczew począł ujawniać bardzo gorącą sym- 
paitję i do polskiej pamtji komun istyczmej i do biało­
ruskiej party koauunlwtycEineg jednocześnie.

Obłe pairt.je są podobno w porozumieniu z sekreta­
rzem „samobójcy" Sawimkowa i mają niebawem uła­
twić mu pobyt w Wilnie.

Tak, tak! Fkanicizew jodzie do Wilna. Jedzie za fał­
szywym paszportem. Mia kierować akcją fachową- na 
kresach.

Mamy nadzieję, że nasze władze zainteresują się o- 
sohą seikretarza „samobójcy'1 i postarają się go wyle­
gitymować...

tpomieśli pracnąjący i ipracodawncy angielscy na- sku­
tek sitrajków w jednym tylko rofleu.

A cóż dojreno za straty ponoszą wszystkie kraje 
europejskie, razem wizięte, z powodu tak często po­
wtarzających się wszędzie strajków?!...

gotówką około 20.000 złotych oraz dwóch czeków.
Plrzy bliższych oględzinach ujrzano nagle na podło­

dze porzucony jakiś klucz.
Do obejrzeniu go, okazało się-, iż jest to właśnie 

klucz od kasy.
Gdy szemegółowiej sprawę zaczęto wyjaśniać, do­

wiedziano się, że kasjer rzekomo jeszcze przed 10- 
dniami zgubił zo(pa eiwy klucz od tej właśnie kasy.

Kogo o  tern zawiadomił i czy zawiadomił, nie wia­
domo, fakreem tyflko jest, że tym k'uczem obecnie ka­
sa została otworzona i okradziona.

ŻandaranrTja ujęła docliodizenie wyłąjczin.e w swoje 
ręce.

■ M B M n O H B n M B a B i M n B B i
dularowy dr /Ko-i-nik. iWIedeńska policja ocfTansjKw- 
towała dra KolnJka aż do granicy Czechosłowacji, 
■poczem tamtejsze władze be z pieczeń c twa oddały go> 
lia gTanicy w ręce władz poJbklćh Dba Kolnlka eskor 
towało Czterech połic-jantów |W osobnym przedziale, 
przyczem zarządzono cały szereg Ostrożności, by gru 
'ba ryba w  czasie transportowania nie ‘ulotniła się.

SAM SIĘ OSĄDZIŁ |Dżifóaj w: sądzie okręgowym 
karnym w! Krakowie miała się odbyć przed sędzią 
.Konopackim rozprawa przeciwko* Janowi Kuli i to­
warzyszom o zbrodnię zabójstwa. Na (wstępie rozpra 
wy wyszło (na jaw, Że Kula popełnił samobójstwo- 
jeszcze w łipcu br,

I TAM GO (ZNALEŹLI... Organa urzędu śledczego 
„pod telegrafem" poszukiwały od kilku miesięcy 
'niebezpiecznego złodzieja kasowego, Bolesława- Dęb­
skiego, który /wraz z -innymi aresztowanym' już oso­
bnikami włamał isię swego czasu do (sklepu dta Mit- 
koweddego przy u-licy Plorjańsfciej. Aresztowanie 
■Dębskiego nastąpiło w chwil!, gdy ten spał w  'krza­
kach na K a polance. .ZlbUdzony .ze snu Dębski oślwiad! 
czył aresztującym go policjantom, „aby lnie prze­
szkadzali mu we lśnię". Brat Dębskiego, 'Eugenjusz, 
pozostaje w) aresztach w Jaśle za włamanie do .urzę­
du skarbowego.

KRADŁ, ALE TYLKO SR EŁK O. Dzisiejszej nocy 
zakradł się przez ;okno jakiś miewyśledzony śprawca 
do (mieszkania Adolfa Blntza przy ulicy SinoLki (T. O 
i skmadł srebrne Hichtazze, arebray .puhar, STebrno 
IjTżki, loraz dwa futra męjskie. Wartość ekradzionycó 
przedmiotów wynosi 1000 złotych.

TEATR OPERETKI *NOV OŚU‘ f»ray ulicy Fajskief
daje rw sobotę 5 iban. dwa (przedstawienił, pierwsze o go­
dzinie 4 (popoi. (po cenadh fecł îem ,zniżonych „Hrabina 
MaAca", zaś dnngie o godł 8 wieczór po .cemach zwy­
czajnych poemjera arcyzabaiwlne-j o pe ref (ki Jacobiegó: 
„Targ r.a dziewczęta", ktOra j akcja rozgrywa się tw pań­
stwie dolara. Przezaitriwine' libretto i przemiła (muzwka 
czyni ł ma. w.L u (bardzo (miłe -zfrażenie. (Obsada nół dobo­
rowa. Nowe dekoracje pendrzła ant. mai. FSOrjam Lelte- 
re, według wz^ow prof. iWiemciaka.

W iniedziele o godz. 4 popoł. |to cemaclh eniżonvcb 
..Hn abima iMaricia” w premijeiroweii obsadzie rób, a o godz. 
8 wieczór ..Targ na dziewcząt i". — Pondedział k  7 bin. 
o- isodz .8 wieczór „Targ na dziewczęta".

   o : :  o --------

ŚMIERĆ ZASTĘPCY TROCKIEGO.
Nipwy Jofflk. 3 bm. W czasie kąpieli rw jjódnem z je­
zior utonął Kkklajaniskl, fo. zastępca Trockiego. W 
■swoim czasie był on 1 Poprzednikiem Unszlichta w koy 
mlsarjacie dla sprawi wojskowych, poczem podał się 
do óymisjl równocześnie ,z. t/sunięciem Trockiego od 
rządów. Do Ameryki był wysłany celem studjoiwania 
organizacji w przemyśle tkackim. ,

-----------------: o  : ---------------------- t

Co fracą ludzie skutkiem strajku?

Włamanie dc <asy szkoły podchorążych.
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Smutny koniec „króla giełdy".
W  widMem mietscie bez pieniędzy. -  Pierwsza posada. — Robią się nałjony... —  Niepow odzenie —

liijuiMeidec noirtumy. — Śmierć w przytułku.
głazy, z którym: wkrótce się zaprzyjaźnił, kolko' dla 
openacyj giełdowych: kupował dla 'Wspólników ko e- 
jowc akcje po 2 dolary aa -sztukę, a sprzedawał je 
po 4 i więcej., z którego to imoibiku nabywał także 
inne' wantośtalowe papiery w cenie, niekiedy 22 d: ta­
rów. W ten sposób, handlując ustawicznie, w 16 ym 
roku życia miał juiż uskładanych około 40.000 uoia- 
rów. Wtzmagajaca się w nim coraz bardziej zachłan­
ność, uczyniła go tyczasem mniej ostrożnym, wu;c,

Ostarnió zmarł w Dotiróił w krańcowej nędzy-nie­
jaki Ferdynand CoOr, który 'przez cały szereg łat był 
(postrachom d£ia prziedbtawSaieli świata finansowego 
i słusarre uzyskał lyrauł rykiróCa- giełdy", jako jeden z 
najwylbitafiejszyldh g f̂cćży, rozporządzając do p-ie daw­
na olbrzymim wprost majątki “m. Utrzymywał specu,1! 
nie do załatwiania lioan&j korespondencji kilkunastu 
prywatnych sekretarzy, pracujących od świtu do no­
cy nad udzieleniem odpowiedzi. Oprócz tego u|wii(ja się 
cała falanga jego agentów po wszystkich zebraniach 
giełdowych, opatrzona w jak. najściślejsze instrukcji, 
które niekiedy w ostatniej juiż chwili ulegały tełeifo- 
n'ozniej znuiainie. Oni to wywierali decydujący wpływ 
na ustalenie się kursów, manewrując sprytnie między 
sobą 6f:ngowasnemi obrotami.

Wbtzyfecy liczyli się z potentatem giełdy, na którego 
skinienie kilkanaście naładowanych okrętów wyru­
szało w drogę w obce kraje. Dokonywał on też nie­
bywały,cb transakcji, przy pomocy własnych statków, 
kuirsująicyeh po wszystkich wodach. Nie tyfle swoijeui 
finansami, ile ogromnem zawianie bardzo wiele irnsty- 
tuicyj potrafił długo trzymać w szatchu i ustawicznej 
płynności wielkie masy kapitału, kltóry odrzucał mu 
pokaźne zyski. Dawno juiż nie pamiętano takich ol­
brzymich obrotów, jakie Wówezac na jego konto od­
bywały .się na wszystkich prawie giełdach, większych 
amerykańskich miast. Jego wjpływy wzrosły znacznie 
wskutek wyratowania kilku zad wlanych przedsię­
biorstw od niechybnej zguby i dzięki bardzo korzyst­
nym radom, udzielanym. poszczególnym bankom, któ­
ro zarabiały ha tern wielkie sumy. Oczywiście poże­
rały one giełdowego króla intensywnie, kitóry dosko­
nale na tern wychodził. Mógł też śmiało powiedzieć o 
sobie, że dyrygował niemi dowodnie.

Zaczął karjerę typowo po amerykańsku. Jako 12- 
letni chłopiec, wyWęćrował do Det-ró* w poszukiwa­
niu za pracą, kitórtj zrazu nie mógł nigdzie znaleźć. 
Przez trzy dni błąkał się po nieznanym sobie mieście 
ś chłodzie i  głodzie. Fednego razu nie .otrzymawszy 
eadlnej jałmużny, gdy mu głód bardzo dolegał, udał 
się na dworzec kol, jo wy, prosząc o wydanie resztek 
jedzenia, które zlwyfcie podróżni zostawiają w wago­
nach. Pomysł chłopca spodobał się stacyjnemu perso- 
malowi i odtąd stale dostawał owe „resztki", nieraz 
ba rdzo obfłlte i nieraz cjmaczne. Wreszcie pozwo'ono 
mu pomagać przy przenoszeniu j akunlków do auto­
busów i Tramwajów, ro dawało możność zarabiania 
kilku centów dziennie.

■Gorzej natomiast miała się sprawa z noclegiem: 
bie mogąc nigdzie znaleźć schronienia, musiał biedny 
chłopiec przespać pierwsze noce w krzakach miej­
skiego parku; później wynalazł robie miejsce między 
okrzyniami w wyładowuj, dworca, wkrótce jednak wy 
rzucono go stamtąd. hdąc zaaferowany tym niespo­
dziewanym zakazem, zatrzymał się na jednej z ulic, 
gtdzie jakiś wypadek wywołał większe zbiegowisko. 
W ten wzrok jego padł na wystawową szybę pewne­
go biura banko o-komfejdnersfciiegio, za którą w rogu 
-zamieszczona była kartka z następującym napisem: 
,;Boszukuje się młodego chłopca de posyłek". Nie 
zwlekając ani chwili', zgłosił się natychmiast, jednak 
oświa łożono mu, że miejsce jest już zajęte. Nie zra­
ziło to zupełnie Ferdynanda i nie da.jąć za wygraną, 
oświadczył kierownikowi dowcipnie, że gdy tamtego 
chłopca gdizieś pośle, to i tak będzie go musiał za­
stąpić, wobec czego gotów jest pracować za połowę 
wynagrodzenia, jakie będzie otrzymywać jego pop;/t 
dnik.

Śmiałą propozycję przyjęto pobłażliwie i małp F ■•- 
dynarnd po niedługim cizaisie, zHlnajomi wszy się ze 
sprawami bankom cmii, zorganizował w gronie pcslu-

Dwaj włamywacze.
Odziany w szlafrok ajt tacowy, podbity gronostaja­

mi i roztsiadłszy się w fotelu z masywnego srebra, ba­
ron odbywał godzinę pracy swej w roku.

iNle potrzebo'wał praco; wać więcej, ponieważ mi^ł 
olbrzymi, majątek.

Godzinę pnący w riolku używał na sprawdzenie sta­
nu tego majątku.

Stwierdziwszy około czterdziestej drugiej minuty 
owej godziny, że majątek jiego podwoił się w ciągu 
reku, baron wykrzyknął z zadowoleniem:

— Ha! ha!
Wykrzyknik ten. nie wymaga komentarzy, a o ma­

jątku iba-rona 'będziemy mMi pojęcia dokładne, skoro 
powiemy, że pozwalał mu on zmieniać kiosizulę osiem 
razy dziennie, wólwciza", gdy Rotckefelfar zurenla ją 
tylko dwa iazy i to wtedy jedynie, kiedy je obiad 
poza domem.

Rzekłszy ,Jła! ha! — baron nalał sobie kleił,zek 
koniaku z r. 1802, zapłacił cygaro aai 45 franków rzu­
cił zapałkę jeszcze nie rałkowłcle dopaloną (ah! ci 
bogacze!; i zadzwonił na lokaja.

iZadzWonił raz, drugi, i, trzeci... Lókaj nie zjawił się.
— Octzywiście! — zawołał nagle baron... — Za­

pomniałem, że uwolniłem całą służbę na popołudnie 
dzisiejsze. Jestem sam w domiu.

Riedny baron wierzył w to, wfieozyt, ż© jest sam... 
a jednak drzwi salonu otworzyły się cscho, poczem 
■obrosły osobnik, o  wyglądzie mocno zakazanym, 
Wszedł, krocząc na palcach po puszystym dywanie.

tBaron, siedzący ciągle w swym fotelu, odwrócony

jak szybko się dorobił, tak też jeszcze prędzej stracił 
ów majątek wskutek nieszczęśliwej operacji z rotami 
towarzystwa mięsnych konserw i zostało mu z-.h.dwie 
130 dolarów, za które, zaprosiwszy wszystkich swoich 
przyjaciół urządził wspaniały bankiet w pierws „orzęd­
nych kołach uregulował rachunek, wynoszący J 25 do­
larów, zaś pozostał 5 dolarów dał kelnerów, jako 
napiwek, pozostając bez centa w kieszeni.

Zaczął się dorabiać na nowo w tym samym biurze 
bankowym, gdzie wyświadczywszy dyrektorowi przy­
padkowo drobną pmzysłuigę, otrzymał miejsc** pomoc­
niczego urzędnika. Mając teraz daleko lepszą okazję, 
nie zaniechał operacyj na giełdzie i dorobił sję w cią­
gu kilka lat olbrzymiego majątku, nie przestając pra­
cować nadał w banku. Na ziwyżct akeyj miedzianego 
koncernu zaroić! w jednym dniu, czy iii jak mawiał, 
„zanim słońce zeszło i zaszło" 5 miljomów dolarów. 
Niedługo jednak zaihaWił na ptosadzie i chociaż ofia­
rowano mu godność dyrektora, a nawet czyniono .pro­
pozycje przystąpienia do spólk — Goor nie chciał się 
na to zgodzić i postanowić pracować na swojem. Nie 
dowierzał on bankiom... to też nigdy nie miał u nich 
na koncie więcoj pieniędzy, jak najwyżej 2,000.000 
dolarów. Nosił natomiast przy sobie gwarantowane 
■czeki, oraz większą gotówkę, opędizając się jednak w 
przieważneij części wekslami, które wykupywał we wła 
snym domu. Fasłu|gii'wał się także inną waluitą, miano­
wicie drogiemi kamieniami i różmeimi klejnotami war­
tości wtMu miCjonów dolaró|wi) kltóre miał w bocz­
nych kieszeniach kamizelki, , jako drobne pieniądze".

iPóźniej wszedł Ooor w ściiślejsze poraztimienia z 
wieloma instytuctiam5 fiinansowemi, co znó iwoGiło go 
do zmienienia taktyki wobec banków, jednak mimo 
tego większą cizęść gotówki miał stale ulokowaną, w 
doskonale reUtujątcych. się,, chociaż ryzykownych in­
teresach, Dbał pn o to, aby jego peniądz mógł się 
możliwie, jak najszybciej obracać, gdyż ud tego był 
uzależniony zarolbek, przynoszący mu tygodlniowo po 
kilkanaście nieraz mil-jonów dola-ów.

Najpoważnićeusźej tiraaiEakqji dukonał, zakiłalająic 
„Amalgaanated COtppeT COmpany" wfepóilnie z H. Ko- 
gersem. i Wł Roiciklf Merem. Stworzenie tego najwięk- 
szego 'W Śwliecie miedzianego koajoeiruit, którego Ooor 
był tylko projielkltodaiwcą, przyniosło obu głóWt".;Tm fi- 
nansitom olbrzymie wprost zyski. Gtirzytmoł on od o- 
bu magnaiów, ktiót?y wyzyBtoawtsizy jego pomytsł nie 
chcieli jednak dopuścić do tej spółki, drobną, stosun­
kowo część dochodó?. wynoszącą jednak kilkadzie­
siąt miljonów dolarów, o której te sumie wyraził się 
wtedy pogardliwie, że prawie wystarczy na „kieszon­
kowe wydatki". Od tego czasu aąprzyoiągł on Wszyst­
kim ,jbrólom" i „królikom naftowym”,, jak ich zwykł 
nazywać, okrutną izemetę.

(Gbdairaony wyiblrtnym talbiutem dzienniikarsldm, na­
pisał i wydał twoim koszitem książkę pod tytułem: 
„ROi/pętaua wielka finanserja, czyli hiatorja Amalga- 
maited1 Cooper Company", która w niezliczonej ilości 
egzemplarzy obcęgła Wklrótioe całą Amerykę, budząc 
wszęiżie, gid.zie ty^ko' dotarła, niebywałą sensację, ze 
wizglętdu na komproanfitiujące rewelacje, demaslkowała 
ona nielitoiścćwie finansowe metody amierylkańskiich 
królów dolarów i posłużyła nawet ówczesnemu poe­

to ył plecami do dnawl, Plrżed o,azyma miał jednak 
wspaniale lustro weneckie, w którem zobaczył czło­
wieka o zakaizanym wyiglądz-e, uzbrojonego w potęż­
ny nóż.

Bez pośpiechu, ale i , bez wahania baron otworzył 
szufladę biurka, w yją ł.z niej rewolwer i powtstaWizy, 
zmierzył do osobnika z hożem. wołając:

— Ręce do góry.
Człowiek ów upuścił nóż, wzniósł ramiona ku sufi­

towi i wyki.zywił trwarz grymasem, który mófwtił wy­
raźnie:

— W takim razie wszystko przepadło!
Baron, trzymając ciągle rewolwer przed sobą, zbli­

żył się ku bańidyldiie, wydobył z niego i z łatwością 
przyznanie się do premedytowouego włamania, a po­
nieważ miał wstręt do wdawania się z .policja, i wsze­
lakich historjl, odprowadził go do drzwi Wejściowych.

Hnzedtem jednakowoż, jako adsizlkodoiwanie za stra­
tę cizacu, wt unął mu do ręlki, banknot tyt3;ąctfraniLowy. 

*  «■ #

W  jak:4 czas po t«m zajściu baron zaczął gnać na 
wyścigach i w baklkarata, Pezy sprzyjającym pechu 
w przeciągu roku sitracił swe depozyty w hauku. zam­
ki i dobra, klejnoty rodzinne, a nawet wspaniały pa­
łac w Paryżu.

Uczynił to tak dokładnie, że wkrótce był zmusizio- 
my błąkać się po ulicach.

Od tego do zostania włamywaazem był tyłku krok 
jeden, który banon uczynił bez wahania.

Ponieważ, miimp przypadikowej nędzy, miał dużo 
wrodzonego humoru i dowcipu, uiznał̂  że należy roizpo 
ożąć nowy zawód od okradzenia dawnego swego pa­
łacu.

zydentowi Booeevdtowi za podstawę do całego sze­
regu różnych dol« gkwydb ustaw, dderowanych prze 
niwko wieflklm trustom. WyWiółało to wiełkle oburze­
nie różnych przedsaęfciioirsruwi. Mór* -starały się na ka­
żdym kroku nizikodizić iGoorofwi; gdyż uważano go za 
•moralnego sprawne nowych norzponząclffleń. Nie robił 
sobiiie jeduak z tego w'rele, grając dalej ze zmueamem 
szczęściem na giełdzie, a przeć jegio ręce orze wolały 
się olb^ymie sumy. Lecz przypiął ał się wreszcie zły 
towarzys®-— starość, z postępem której zaczęła' szrazę 
śliwa gwiazda bCOdnąć, a majątek topniał z p zera- 
sającą szybkością... Clhiciwość pOibudfzała gc do coraz 
to nieopatiriznjnch kiroków, iceiem „odlbaicńa się" i odzy­
skania poważnych bardzo sum; począł tracić zaufanie 
i podkopał sofb:e kredyt, którym umuejętnS© zarabiał, 
chyląc się ctocaiz bardziej ku kompletnej ruinie. Wre­
szcie, jako 70-fcitni starzec, nie mając formalnie co do 
ust włożyć, jak nędzarz, nie .posiadający żadnej ro­
dziny, zakończył swój „giełdowy żylWct" w przytułku 
dla ubogich wjpodlziemnem mieście.

T aln iao
Fraucun zawrze czuwający nad bogi ctwern swe»j 

pamiątkowej skarbnicy sławy i taleutów, m t iczatsu 
przygotowują się do Uroczystego obchodu rocznicy 
śmierci słynnego artysty dramatycznego Taimy.

Tatima! sarnio to imię wyytte na prostym kr mie­
ni u marmurowym na cmemtwrzu paryskim Peme La-, 
chaise, oświetla jak błyskawicą całą epokę napoleoń­
ską, gdyż wielki artysta był osobistym przyjac-ełem 
władcy Europy, a zarazem mistrzem uczącym Napo­
leona, jak Wstępować na schody Tuileryi w obliczu., 
zgromadzonych tłumów wielbicieli...

Kjtóż to przed wszystkimi .podjął i rozwija myśl oib- 
chodu stuletniej roczmcy sławnego akrora? Dentyści 
paTyacyl 0  Nieba! pomyśli każdy niewtajemniczony; 
cóż wspólnego miał z dentystami Talma? Ale oto jjle 
Joumai'" iparytski pospiesza z objaśnień iem: Talma, 
niedościgniony, najznakomitszy artysta, nhi.uJba histo- 
rji teatru fraucnbfc:ego. był w zaraniu swego wieku..., 
dentystą,!! Ojciec jegc również był znany jako do­
skonały fach ow iec w mieście .Lille; wydał nawet dro-- 
gocenre bro aury o sztuce pielęgnowania zębów, a, 
jedną z tych broszur z roku 1770 odnalazł na Quai&,, 
u biukimłstów, aktor Regir.ier ,i zleżył w archiwach 
konrdji franicutskdej. Georg.cS' Vian, erudyta, bada- 
■lący z upc dobamiem epokę młodocianą życia Taimy, 
podaje nam wiiełcc interesujące szczegóły, jako, że- 
późniejlszy artysta dramaajwKny odebrał bardzo star 
ranne wychowanie, przebywał azae jak ś w Londy­
nie, a na życzenie ojca otworzył gabino. demysty- 
czny w iParyżu gdzie prze: dwa Jata pracował z po— 
wodzeniem. Jednakże teatr pociąga-1 go wyraźnie, a. 
dzięki poznajomieniu się z doskonałym wówczas ar-- 
tystą Moli, wstąpił do królewskiej szkoły dramaty­
cznej, dzisiejszego konser-p atorjum i 'niezadługo, ma­
jąc lat dwadzieścia cztery, zesrał cefflomkiem trupy 
dworskiej i wystąpił pierwszy raz z tryumfem w ,jMa 
homecie" Vóitaire. Tto powodzenie nadzsrpoaaijnc da­
ło nuu wstęp w dalszym ciągu do słynnego teatru 
w Erfiurcie, gdzie fjak mówi kronikarz), grał devaut 
ie pa-rterTe. des rois.

Jednakże zwłąaek dentystów paryski eh, parnię-- 
tnyicłi na pierwotną fearjerę dostojnego kolegi, zebrah 
się w komitet, w iinźble tysiąca pięciuset .członków, 
aby robić propagandę do przygotowania urocz.ysto- 
ścd wśtód admiratoTÓw Taimy na 6tułe<ae wieik.ęgic 
artysty zapisanego zlotemi zgłoskami w Mstorji fran­
cuskiej sztuki tramatyaznej.

iWłaśnie pinzechotdził tanucędy.
■Wślliznął się przed okienkoi piwiniczme. wszedł po 

6'Ch|odaeh na górę, prześliianąa się p^zez Miryria.rze, nie 
spotkał na szczęście nikogo I dotarł do drzwi salonu,.

Otworzył piutężny nóż składany, nacisnął hec szme­
ru klamkę i pchną odróżnię drz|wu...

— Ręce do góry! — wykirzylk.ął jaikiś CŁaowieik, 
który zierwał się nagle z fotela i wymierzył rewolwer 
m stronę ba-ona-włamywacza.

Niesłychane! 6 w cizdlofwf̂ lk z rewottwerem nie był 
to nikt inny, jak dawny włamyiwacz, któremu baron 
dał tysiąc frank'w,.

Tych tyteiąic franków, umieszczonych na dobre bo­
mie wyścigów, i dob.e kuny w bakkaracie, stały się 
olbrzymim majaitkiem, który pozwoftl Jawnemu ban 
dydie nabyć pałac ba; ona.

Baron poznał swojego etos-włamywacza.
— Broszę o moich tysiąc franków! — rzekł z ży­

wą przytomnością umysłu.
lamlten, który zrazu nie poznał barona, przypom­

niał sobie łeraz dawtną .przygodę.
— Ah! prawda! — zawołał... — Fański tysiąc._

moj tysiąc... Służę panu, oto jest tych tyisląc fran­
ków... Do tego osiem procent ;za rok, to znaczy osiem 
dziesiąt franków... Fros&ę wziąć ten banknot situlfrain- 
kowy i wydać mi dwadzieścia^

Baron nie miał dwudziestu franków .przy 6ołóe. Dał 
zamiast uich swój nóż składany, uśmiechają'’ się chy­
trze, ponieważ pomyślał pizynem:

— nisratecznie, mój poiczcdwcze... Przecież ten nóż 
należał ongiś do ciebie, a ja go zachowałem.

I wyszedł, skłoniwszy się uprzejmie, ponieważ po- • 
siadał nietylko dowcip i umysł filozoficzny, ale także- 
dosfconałe wychowanie. Przekład J. B.
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WIADOMOŚCI SPORTOWE

I

1

Z życia sportowego 
Warszawy.

N a s z *  I q c f la ) r M w o ^  —  >S)pn(afcv|a „ o a f c r ó d .  —  O d k o i a m e  
tajwtofdj, P. Z. L. A. — „Święty Wo&ły“. — „ŚWłęt j  

Poj|o(nji“ . ^
, Wiatnazia(wa w sierpniu.

Już to (przyznać trzeba, ża na .gruncie stołecznym 
sport koLaireki ma licznych i  (potężnych propagato­
rów. Nie mówiąc o; ZiwiąziKU kolarskim, 'do* którego 
■zadań należy pi ze dews,zyskiem propaganda kołar- 
ś̂tiwta, różne instytucje, redakcje 'pism i firmy han­
dlowe urządzają pod ęwoją egidą 'Wszelkiego rodza­
ju ■zawody kolarskie (najczęściej szosowe), których 
celem jest wciągtnięde w orbitę aportu kubańskiego 
jak na.jficzniejsizych jego zwolenników. Obecnie sto­
lica ma przed sobą diwa takie ibiegi propagandowe, 
tnianowićie jedwn jesienny] tbieg kolarski „Stadjo- 
nu“ <na przestrzeni 25 klan., dostępny 'dla tych, .Któ­
rzy nie brali jeszcze udziału oy żadńych zawodach 
kolarskich, pTaz kolarski bieg na przełaj (francuski 
„CycloipedteKfire1'), urządzany staraniem „Rzeczypo­
spolitej11 na przestrzeni 20—25 kim. Oba te 'biegi już 
teraz cieszą się dużem izamteresowaniem, rwfaezcza 
J>rzy licznych nagrodach.

Kiedy już tak mimowoli wspomniałem o nagro­
dach, nie mogę pominąć .uchwały Związku Polskich 
Związków Sportowych, dotyczącą właśnie sprawy 
nagród. fOtóż Związek ten, chcąc (wykorzenić niefor­
tunny sposób nagradzania sportowców przedmiota­
mi wątpliwej wartości pamiątkowej (jak perfumy, 
taydla. garderoba ilp.), z drugiej zaś strony stojąc 
na straży amatoratlwa «w sporcie, wydał instrukcję, 
która określa, ii 'Zasadniczą formą nagradzania zwy 

"taęskićh za wodników: powinny być medale, żetony i 
dyplomy pamiątkowe nie podlegające w żadnym wy 
padku sprzedaży, zastawowi lub darowiźnie pod ka­
rą dyskwalifikacji. Nagrbuy honorowe dla po szcze­
góle vch zawodników mogą stanowić jedynie przed­
mioty sportowe, nie potwyżej 200 złotych wartości, 
taitomiasi nagrody h-amorowc innego rodzaju, 'jak tip. 
Duhary, figurki itJp. powiaty tbyć ofiarowywane klu­
bom. o ile możności w rodzaju nagród, wędrownych, 
llćhwiała powyżfeiza tstiosuje eiię oczyw!ście do tych 
dziedziri sportowych, któro nie były jeszcze u nas 
■objęte -rygorem, czy też przepisami odnośnej federa­
cji międzynarodowej. W ten sposób ZWiązek Związ­
ków uleczył jedną z Ibdllączek, bardzo ,szkodliwych 
dla naszego młodego życia aportowego.

Według krążących pogłosek zaWody lekkoatlety­
czne (Polska ■— Czechotsłowai ja — JugoUawja mają 
być, względnie już zostały odwołane. Motywów nie- 

" Mety nie znamy. (W każdym razie n'owe to niezbyt 
furtunme pociąghięde PoMkiego Związku (Lekkoatle­
tycznego modno nas dziwi. Po odwołaniu aniędzyna- 
ńodowych zawodów] (lekkoatletycznych W Warśza- 
^ e , bidzie to  już druga impreza isportoiwa, która ja­
koś nie może edę udać P. Z. Jj- iA. Nie świadczy, to 
dobrze o euergji i zapobiegliwości naszej maj'wvżcłze; 
taagistratury lekKOa tffietycznej.

Wojskowy, Klub .Wioślarski i Wojsk. Yacht-Klub 
W Warszawie przygotowują«ię już do--dorocznej wid 
kiej manifestacji sportów-wodnych p. n. „Święta Wi- 
« y “ . Uroczystość ta, ciesząca się w roku ubiegłym 
Cgreinnem zainferesurwaniem szerokich, niekoniecz­
nie sportowych, kół Ftolicy, -w roku bieżącym teiać 
kię może jeszcze potęźniej-wm odbiciem tego, 'co w 
Zakresie rozwoju sportów wodnych zrobiono. Orga­
nizatorzy, mając już -peWno doświadczenie za Sobą, 
pracują -zapt wne pierwszorzędny program „Święta 
■Wisły1- i. potrafią sobie Zapewbić przy jego wykona­
niu ud-ział wszystkich towarzystw i  organizacyj -wio- 
^larsko-pływackich. „święto Wisły“ powińne- rzeczy 
ciście być potężną manifestacją wszystkiego*, co ży­
łę i  o. idy cha Wiiią, bąldż to w celach rozwoju ciała 
i ducha, bądź też w, celach wojskowo-żeglarakich, 
Jub .przemyisłcwo-zai obkowych. I mamy nadzieję, że 
lakiem będzie.

Jeden z (najstarszych i najsympatyczniejszych klu­
bów stolicy, K. S. (Poionja, obchodzi wi roku bieżą- 

„ -'Ym (jubileusz 1 (Mięcia (siwego istnienia. Klub ten po­
łożył ogromne zasługi w dziedzinie rozwoju sportu 
stołecznego, ten też święto Polonji, (stanie się zapew- 

(świętem wszystkich jej szczerych przyjaciół i 
sympatyków. K. iS. Poionja urządza '% okazji swego 
Jubileuszu wielkie międzynarodowe zawody lekko­
atletyczne, projektowany jest również turniej piłkar­
ski- Dotychczas iza pewni omy jest udział w tych za­
rodach lekkoatletów czeskich A fcnę îenskich -oraz 
^bzysuklch wybitniejszych polskich. -W turnieju pił- 
*arsgdm grać będą prócz Polonji — lwowska Pogoń, 

krakowska Wtetła. m. i.

PIŁKA NO^NA.
Najb liższe  m eoze r e pr e zen tac ji st o l ic y .

W lRSZAjWA ORA NA DWA FRONTY.
 ̂ o ładnej grze, jaką tre)pr. Warszawy pokazała w 

"^ d z i, leży teraz przód stołeczną Jedenastką trud-

Piłka ręczna, poważną konkurencją.
dla footbalu.

ZJpefnie niesipostr-zeżenie wkradła się od niedawna 
w łaski puMicżności sportowej nowa gra — piłka 
ręczna, popularnie zwana „szczypkmiiakiem11.

Do bieżącego sezonu grę tę bprawiano, gdzienie­
gdzie w; 'szkołach i rzadko kiedy demonstrowano ją 
publicznie.

(Niewątpliwie w roku ubiegłym „szczypiorniak11 
nie Uzyskałby prawi obywał- bkich obok footbal u, 
który niepodzielnie królował pod względem „Wzię- 
cia“ ; dzisiaj (natomiast śprawa się nieco inaczej 
przedstawia: przesyconą footibalem 'publiczność -szu­
ka innych źródeł emocji ,i każdy sport, który pod­
nieca 'jej ufetrój nerwowy, uzyskuje rację bytu.

^Zczypi-ornia.k11, iw aaisadzie nadzwyczaj ciekawy 
i emocjonujący, popularyzować się zaczął w Szczęśli­
wych warunkach — w czasie, kiedy grunt pod foot- 
bałem chwiać się zaczął.

-Pierwsze próby demonstrowania publicznego 
jaszczypiomialka11 u nas przedfirwizięto w Warsza­
wie w charakterze przedmeczów io poważniejszych 
zawodów fbotbalowych. ,)Szczypin-miak“ żySkiwał 
„wzięcie11 i dziś już dwie tnzocie normalnej frekwen­
cji jest na przedmeczu, w1 celu obserwowania gry w 
piłkę ręożną.

Podobnie przedstawia się sprawa i w, Łodzi. Nie- 
clerpŁiwie oczekująca meczu footbalowego , galer ja11 
na początku wygwizdyWała zawodników „szozypior- 
niaka“ , dzisiaj natomiast z nieby-wałem 'zaintereso­
waniem śledzi pna przebieg gry, w piłkę ręczną.

Rzeczywisty, stosunek publiczności łódzkiej do 
„sźczypiomiaka11 zaobserwować można było na me­
czu (Wawzawa — Łódź. Już q godz. 3 i pól (mecz 
rozpoczął się o godz. ,4R0) zapełnione (byty trybuny 
i galerja i wfezyscy, mimoi deszczu, śledzili z (napię­
ciem grę w , .̂zfezypio iniaka11.

Że piłka ręczna iw na jpbiiż&zej przyszłości eię za­

aklimatyzuje -i giieśzy.ć się bęiłzie wielką popularno­
ścią — nie ulega najmniejszej wątpliwości. Oparta 
na zasadach foo-tbalu, piłka ręczna dostarczyć może 
niemało emocji |L nad (wyraz ciekawej gry.

Zgranie i kombinacyjtne akcje odgrywają tu obok 
walorów fizycznych 'graczy decydującą, rolę. Akcje 
są zazw ycza j dnicjowaue rwi szalonem tempie i prze­
noszą (aię to| na jedną, ,to na drugą stronę. (Wskutek 
szybkiego tempa, powstaje szereg śmiesznych sytu­
acji (zazwyczaj na nieco rozmokłem boisku), l.tóre 
jednocześnie doskonałe bawią publiczność. Wytrzy­
małość, (bieg i zgranie decydują k> wyniku.

Zasady offsodowe rzutów karnych i wolnych mają 
identyczne prawie zastosowanie wl „Sizczypiomiaku" 
jak i footbalu. % ,

Pod jednym ,-względem Jsz)czypio,niiak“ góruje 
nad footbalem: element błutalnej gry jest w* piłce 
ręcznej zupełnie wyeliminowany, a to ,w pierwszym 
Tzędzie z tego wpględu, że nogi, poza ibieganiem, 
nie odgrywają w  piłce ręcznej żadnej roli. (Footbal 
jednakże jest -o tyle ciekawszy, że technika nożna 
bywa miejisuamii słusznym przedmiotem zachwytu, 
której „szczyp!o-rniak11 pod tym względem niczego 
przeciwstawić nie może. >

(Dziś już w A ułstrji ,piłka ręczna odfeyywa wcale 
niepodrzędną r(-iię; ma ona własną prasę, jest ujęta 
w ka-rtoy OTgani<zacyjńe. to,zgrywane ;są -zawody mi- 
śtrzoskie itp.

Biowem, nawet, w Austrji, gdzie football niepo- 
dzieinie dotąd panuje, wkradło się w  dziedzinę spor­
tu nowe państewko11, które coraz pewniej grun.uje 
podfetawy swego -bytu.

U nas .^zczypior.niak'1 bywa dotąd, ty 'ko w  pized- 
meczach. Jeżeli footbal nadal tracić 'będzie na aile 
przyciągającej, pewne jest, że rolę jego w  'sporcie 
w wielkiej mierze odegra piłka ręczna. Dant.

niejśze 'zadanie. Na. dzień 20 września br. wyznaczo­
ne są aż dhua.. Spotkania międzymiastowe: Warsza­
wa—Lwów w  -Warszawie i (Wilno-—Warszawa wi Wil 
nie. (Kapitana związkowego WDiZPN, czeka utrudnio­
na rejbota ustawienia odpowiednich składów,' aby z 
obu spotkań stolica wysała -z honorem.

KjLOTZ GRA/W j w a r s z a w ia n c e .

Znany (piłkarz krakowski i reprezentacyjny gracz 
Pofeki, Józef (Kiotz, zapisał się ido R. (S. (Warsza­
wianki.

FINAŁ O MISTRiZOSTWiO ARiMJI W PIŁCE .
NOŻNEJ,

Rozgrj wfci finałowe o mistrzostwo! Armii w piłce 
nożnej na rok 1925 odbędą »'dę w połowie wrześu&a 
br, w Warszawie na boisku O. K. I. (dawniej Legji).

TEAM PALESTYNY W  CZECHOSŁOWACJI

Mic((atwjskia iOstajaiwia*. Miejscowa Makkabi pokonała 
reprezentacyjną drużynę Palestyny w stosunku 0:1 
(1 0).

LEKKA ATLETYKA.
SENSACYJNY REKORD LFKKOATLET.

O ustanowieniu nowego, sensacyjnego rekordu lek 
koatletycznego dowiadujemy się >z komunikatu-'K. S. 
-Amatorzy w Wkrszaiwie. nadtełanego prasie. Na,- za- 
ux)dach tego klubu w Jabłonnie ‘Eugenjuśz Jakub­
czak miał uzyskać na przestrzeni 1500 mtr. czas 4 
m. 8J *ek. Rekord, polski iForysća wynosi 4 m. 15.5 
sek., czas -więc Jakubczaka stanowi wyczyn sensa­
cyjny, aibeww-m je6t lepszy od rekoodu TYLA. -o 
12.4 sek. ^

PZILA. powinien niezwłocznie zająć się tą sprawą, 
należałoby (próbę rekordu powtórzyć przy oficjalnych 
sędziach.

ZAWODY LEKKOATLETYCZNE iW OSLO.

Na międzynarodowych zawodach lekkoatletycz­
nych -osiągnięto następujące wyniki: 500 m. 1) (Ste- 
vt-ośon 105S, 2) Pdtzer; 1500 m. tDodge 4:01.6; w 
dal Aaśtadt<728 cm., tyczka Hotff 4J0 m., oszczep: 
iSundo 62.00 m„ iwzwyż Osborn 200 cm.

• O

ROZMAITOŚCI.
NA POŻYOZLNY1M ROWERZE JEŹDZIĆ NIE 

WOLNO!

Jdk się aow.adujemy, komisja, urządzająca etapo­
wy bieg kolarski, Łódź — Rawa — Totaumów — 
Piotrków — Lódź, nie przyznała nagrody -za ukuó- 
czeuie biegu kolarzowi Marczewskiemu, gdyż stwier

dzono, iż Wymieniony zawodnik z powodu złamania 
(Widełek przebył przestrzeń 25 kim. autem, poczcm 
dalej kontynuował pieg na Towerze pożyczonym.

Z .tego wynika, iż organizacja zawodów była -zu­
pełnie złą, skoro dopiero wi 0 dni po -biegu dowiadu­
je się komitet oirgauroacyjny, że zawodnik kc kim 
jechał autem.

PRZESUNIĘCIE ZAWODÓW ATLETYCZNYCH O 
MISTRZOSTWO POLSKI.

■Z Zarządu Polkkiego Towarzystwa Atletycznego 
komunikują nam, że mające się odbyć w dniu 6, 7 i 
8 września br. jzawody atletyczne w zapasach i pod- 
neiszeniu ciężarów, zostały przesunięte na dzień 12 
•i 13 Września br. Również zawody te odbywać się 
będą nie w sali „Wodewilu11, lecz w cyrku (Mroczków 
ekiego. (Ploirządek i program rzeczonych zawodów, 
jak następuje: od godz. (10—13 obrady zjazdu dele­
gatów TeiwaT.zystfwi atletyccnych. Od godz. ,15—19 
walki eliminacyjne w podnoszeniu ciężarów i wi za­
pasach, zaś od godtz. 00 finałowe spotkania “w zapa­
sach i ciężarach.

PRZED MISTRZOSTWAMI (POLSKI W WATER- 
POLG. ,

Kaiakow. Dowiadujemy, się, że na zajwiody o- mi- 
etrzo&two w połoi wodne, (dnia 11, 12 i 13 blin.) re­
dakcja ,yKurjera (Sportowego*1 przeznaczyła puhar 
dla zwycięskiej drużyny.

MECZ TFNNISOWY CZECHOSŁOWACJA—INDJE.
Pltâ ga, Mecz tennwowy pomiędzy reprezentacjami 

iCzechosławcji i Indji zakończył Się pełnym brjumf^m 
Ozechótw w stosunku 5K).

C zy ta jc ie  i ro zp o w s ze c h n ia jc ie

G0Ń1A
KRAKOWSKIEGO

Pamiętajcie o Inwa?idaeh!
R ' j d a k t c  n a c z d s y  i  i  y d i w w  

A l ^ » S A N T C »  B L A Ź E J O W S K L
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Drobinę ogłoszenia za słowo 10 groszy. — Ogłoszenia sswyddw 1 mSim. jedna Lama 20 gr. — Wiersz w nu-bryoe „Nadojłone" jedna łama zł. 0.60. — Wiersz 
mSleetruwy po kronioe jedna łama rf. 1.00. f)sgłoe®^ia praed tefcstem wiersz KrEimefrotr, jedna tama ał. 0.75. — Dla po8®tknj%cyclh pracy i aaofia^owaajł 
ftraey, ogłoszenie bez wzgl^in na ilość słów ęjO groszy — Ogłoszenia matrymonialne i korespwujden^ prywatne za jedno słowo 15 groszy. — Za

skład tabeła ryeany, kom&inowacy 50 ip~oe. dopłaty.

Wolne posady.

POTRZEBA fcUkumastu nobotoifcórw drzewnych na wyci­
nanie dębów i wyróWkę rozmaitych sortyjmeatówi, S M -  
gótaości kłepe-k i progów jSCnfejowych itd. Wiadomość: 
Urząd PoArednidt̂  a pracy, Knaków, Podmamuctoe 30. 3617

KUCH.4 RZ i masarz potrzebny iofl zaraz ma wyjazd. W ia­
domość: Urząd Pośredni. Plraey, luł. Podzamoze 60. 3661
LEŚNIK, 'kawaler, .z dStnżezą p-aikltyką, djoibiieani poteoe- 
niami (potrzebny pd 1. 10. b. t .  Zgioezenia: Majętaiiośe 
MecMio, (p. Śrem. , i 3070

APTEKA RZA (KI) mfodistoegio hub etewa (ikfe) umaił,ureysity 
z  fpraikitMką Ltub bez, posznuka^e "asm  lfuib później z poda- 
■uorm pretensji i referencji aijŚ|t* ka iw Kościerzynie. 8669

KSIĄŻKOWĄ dtoiekuą, obeznaną z wsEelikî mi sprawami 
,biuro wemi przy jmę zaraz. Wynagrodzenie miesięczne 
pirziy wolnem lutrzymaruo (Wi miarę posiadanych kiwadifi- 
kacyj, Zgłoszenia pisemne z podaniem ży^oTyau, odpisu 
świadectw .i poteueń. Ziĝ oSECinia nie Uwzględnione (pozo­
staną bez odpowiedzi. Pierwszeństwo <m kją z branży ma­
szyn. L. Kryjstek, (fabryka maszyn), Koźmin (WiJkp.). 3671

Poszukujący posad

URZĘDNIK iwtaiaatoMidwoka^todiaaiikiossy, -odiatoiy fca- 
fatiUhzrysita i spadkowieo, piszący biegle na maszynie!, wła­
dający słowem i pismem polakiem, nuEfkiem i niemiec- 
L’ b ń, poszukuje posady. Zgłuszenia, i warunki pod „Urzę­
dnik" do Adm nist-raoji „Gońca. KirakoiWBikibiyo".
RUTYNOWANY tai ażikoiwy -bil (i-naLia, z kólfcutetaiią prak­
tyką, 'który pracował samodzielnie u zaprzyeaężomego, rze­
czoznawcy, obeznamy w rewizji prowadzeniu taiąg, ba­
daniu, zer-ta wdaniu bilansów, załatwianiu wszełkielh epraw 
podatkowych, obecmde na abanowipkiu saanodrziełnem obej­
mie Laraz posadę. .Oferty pisemne dm Aidm. „Gońca Kra­
kowskiego pod ,Książkowy". 36-54
RUTYNOWANA samodzielna koro^jponde-jtka pulsko- 
francniBika, anajaca język niemiecki, obeznania* z księgo- 
wośuią i wPzdkicani czynnoścdamii biurowemu poszukuje 
odpowiedniej posady na prowincji. Najchętniej reflektuje 
na stanowisko samo dzielne. Zgnostremla pisemne do Adm. 
„Goń :a Krak." pod „ckimodsSeluość11. 3648

KUPIEC, mteł-geaitoiy, katolik, wiek średni, doskonale 
edę prezentiujjący, zupełnie ■zipóiwiijorwaa omy, mający wy - 
kształcenie i długoletnią praktykę iagran-c^ią, wyznaje 
się w  każdej gałęzi jhaundlu, ranecfralność Jsaał rolniczy 
i Jininieł, właściciel fhurtowneigO' ihańdlDu i i deniołromości. 
Włada językami, oprócz po liski ego, niemieokim, amg-iel- 
skm, czeskim, słowackim i ruśkł®, zna. doskonale rynek 
suropejski i aamorsikiŁ, iwgilouitek teaniany ^oauikńw ®o- 
tMńnych obejmie posadę kierowniczą iw Instytucji Barn- 
kowosrolniozej ®  iodoibnej WBpóMtzdelibk cWerWualmc ty 
jedzie zagra ncę. Łaskawe poważne zgłoszenia wraz iwa- 
minkami do Adm. „Gońca Krak." pod ,,Kupiec hiuirtoiw- 
ny“ . 3638
SZDFEB. kawaler, równi” !  wyuczony kowalstwa, przyj­
mie aaraa pojadę, najcbętni^j na prowincji. Zgłoszenia 
pisemna do Adm. „Gońca Kraik." pc d „Kawaler". 3646

Mieszkania i lokale
mraL2ss?r b i  e *  c s n m a  

FUKOJU a utrzymaniem możliwie 1 en meblr z elektry­
ką i używalnością łaziedki poszukuj" zaraz, głoszenia c 
podaniem warunków do Administracji „Gońca pod „So­
lidny samotnik".

Sprzedaż i kupno

.DESKI sosnowe i śWieaikoiwie (33 mm. grubości, obrzynane 
,i ównołegik, zdrowe, jatrne i sindhie-, po bairdizo niskiej ce­
nie, ok. i] i na sprzedaż. Deski Jeżą na fik ładzie tu fir­
my C. IfartScdg, Doznań. (Towarowa 16-00, 'gdzie je też 
m-ożna obejnzieć. iGferty proszę skierować do /iim t M. 
.Waller łtydgoszcz, .Wełmiainy Rynek 6 -6 .

KUPIĘ dom z wollniem (mjeistelkainiem, o ile możno.ścd z 
składem i ogrodem, w ruchli wtfnt miaśtecizikju, za gotówkę 
8—4)000 złotych. Łaskawe oferty proszę idu, Adm. „Gońca 
Krakowskiego". ' 3668

Rozmaite.

LEGJĘC iJÓZiEF, ur. |6. Irl. 1900 w Błażowej, unieważnia 
zgubioną kairtę awoMenia, wydaną przez P. jK. U. ,Rze­
szów

APTEKA POD t^ŁOŃCEM" Jakiuibowjkiego1, Kraikóiw, 
Rynek .48, A-B. Posiada stale na składzie wszelkie spe­
cyfiki zagramiczmie i krajowe, świeże w-ody mineralne nar 
■tluralne i steJtutózne, oipaitronk-i', artykuły gumo we i kosme­
tyki. iPlrzyjlmiuje wszelkie analizy. (Wydaje łeki na radhu- 
nek kolei, dJla PT. urzędniikióiw państwowych lqp imsity- 
tucjom. Wtazelkie 'zamówielnia z proy.iirji niskuretMawa 
się odwrotnie. 3663

ZAKŁAD KUŚNIERSKI STANISŁAWA ZIEMBINSKIeT 
GO, KRAKÓW, UL. KOPERNIKA L. 6. Przyjmni" wszel­
kie roboty W zakres kuśnierstwa wchodzące —  po- cenach 
bardzo ymzystiępnyoh. 3599

SKLEP KOLONJALNY,, nowożytnie urządzony, wraz 
działem rolniczym urządzeniem magazynami' bardzo 
dolarze zaprowadizoir.y, w cientnmi miaista Zachodniej Ma- 
łopollskń, z poiwoo-” eimiiany atosuta!»ć,v,' rodzinnych do -wy­
dzierżawienia, wraz towarem zawodowemu kupcowi kato­
likowi. któiry hędizde miał piękną poizyszłość zapewnioną. 
Wymagany czynsz aa dwa łata z góry i przejęcie towa- 
warów. ZP*o®®i ™  Jz;/t»ko się decydtojący7'Ji do A d m i n i ­
stracji „Gońca Kraik." •pod ^Kupiec katolik". 3637
PIERWSZORZĘDNA ikrawowa na Wtegancka garderobę 
poleca się w dom. Łaskawe oferty do- Adm. „Gońca Kra­
kowskiego" pod „PLma“. 3639

SALONIKI od. 240 “ł, otomany, kanapki rozkładane, ka­
napy z >rpa.icicii'. łćtóka mosiężne i dziecinne na raty. 
LuaEowicE Ul. Fłorjańeka, M . 3630

MAGAZYN MEBLI ipod finmą „Demobiła" w Kra-kow.ie, 
Pod,zamcizie 2, posiada na iHkładizie meble wszelkiego ro­
dzaju, stolaąsikde i tapioerdkie, .które sprzedaje po cenach 
bardizio przystępnych oraz przyjmuje wiazieilkie zamór-ienia 
w tem zakresie. 3666

wz I C P B F D B C

RUTYNOWANY
buchalter -  bilansista 3ÓÓ0

3 t e ^

poszukuje zajęcia popołudniowego na;cnętniej 
w 1 uzhalterji.— Łaskawe zgłoszenia do Adm. 
.GońcaKrakowskiego" pot) „Popołudnie**.

 - a d t t

BEZrtOBOl ril PRACOWNICY UMYSŁOWI
zgtasziajdie się we własnym intteresSe, z pfttwSncji 
piaeamtie do Związiku Zaiwodoiwego Urzędrtikóy* 
Pryiwaitnych, Kraków, Sławkowska 6, I p., (~  
7 __9 wieczorem, który przeprowadza rejeetrucję
b e z T c b o ^ y c l t  k o l a g ó i w .  —  D o m a g a m y  s i ę  z a p o ­

m o g i  r z ą d o w e j !  3 5 8 3

a m n n n n n n n a a D a a n n n n n n a c Ł n D a

ZWIĄZEK ZAWODOWY URZĘDNIKÓW 
PRYWATNYCH, KRAKÓW, UL. SŁAW­

KOWSKA 6, I p
KOŁO STENOGRAFÓW

w znaw ia  p o n o v /n ie  kursa s te n o g r a f ic zn e  p o d  fa- 
: h o w e m  k ie r o w n ic tw e m  •

1) kurs zasad stenografji dla początkujących
2) sem inarjum  sten ogra ficzn e .
(D la  abso lw en t.  „K u rsu  Z a s a d  S te n o g r a f j i "  

skróty l o g ic z n e ,  ćw icz e n ia  p rak tyczne ,  k o r e s p o n ­
dencja h an d low a) .

Z g ł o s z e n ia  p r z y jm u je  co d z ie n n ie  Sekietar jat 
iw ią z k u  o d  7 — 8 w ieczór .  3 5 7 5

i  r o G P n G O a o D P o n s a a a a n c D D n E D o

D a D n n n i D D n n a a D i n n D u n n n i n n n n n a

I Silili' K1RIT7A l
□ do stropów, ketonowych itp. H
g  pole ’a ze składu q

g Krakswiiia Fatiryfea Cirta i WyraMw ŻeL 1. fi. g
S  KRAKÓW 1 PODGÓRZE 9
nu ul. Romanowicza 5. telefon 277. n
□  3297 adr. tel. „Metalcor". p
D a a a a o D i a a P D D n a m a a a D p a i a a D ^ n

^  HA RATY
polecam otomany, materace, łóżka składane, oraz przyj­

muję wszelkie przeróbki Zakład tapicerski 1668
   B A R D A C H ,  S tarow iśln a  85.--- --------

n

Poszukuję zaraz, samodzielnego

Kierountl' ka sekretarza
do moiej kancelarji adwokackiej i notarjalnej 
z dobremi świadectwan . i ref jrencjarm oraz ?. 
dłuższą praktyką w notar;acie. Zgłoszenia z 
3672 podaniem warunków.
E .  Rozwadowski, adwokat i notarjusz

— — w  ż n i n i e . —

%

/

SLAWIOLj
I0DCS?Ki I BRODAWKI JjOZ0OWII

w y ró b .  Lab . C h e m . Farm A d . K o w a lsk i .  2803

W D ld  
KOLLONTAY

O strożnfe Szan. Pani z  tak zwanym i 
„sam opiorąceml** środkam i do  pran a! 
Ryzukuje Pani swa drojfą bieUznę ! 
Jedynie tak dobrze  ju i  znanym , d o ­
skonałym  mydłem m ark i: „K ollontay*4 
m ożna bezpieczn ie orać b ie lizn ę, nie 

n arażając takow ej na zn iszczen ie .

S40LL0NTM 
.MYDŁO,

M  U  f i m * ?  V I  D b a jc ie  o s w o ja  z e  r o w i e !  
H U  l i n i i  L  •  S ł y n n e  w  c a ły m  ś w le c fe

Z i O Ł A  Z  G Ó R  H A ń L U  D ra L A l i E R A .
Zalecane przez najsłynniejsze powagi iekarskie, 

jak prof. Berlińskiego Univ,ersytciu Dr. v. Leyden, 
Dr. Hochfioetter, Dra Martin i w’itlu innych wy­
bitnych lekarzy, kiórzy stwierdzili, że zioła te są 
niezastąpionym środkiem przy chorobach pocho­
dzących z zanieczyszczenia i zgęszczenia krwi.

Z i o ł a  z  g ó r  H a rc u  D r a  L a u e r a  r a d y k a ln ie  u s u w a ją  
w s z e l k i e  c ie r p ie n ia  ż o ł ą d k o w e , c ie r p ie n ia  w ą t r o b y  c ie r­
p ie n ia  n e r e k , k a m ie n ie  ż ó ł c io w e , c ie r p ie n ia  t ie m o r ro id a i- 
n e , r e u m a t y z m , a r t r e t y z m , b ó le  g ło w y  w y r z u t y  I l i s z a j e .

Zioła z  s ór H a r c u  D r a  L a u e r a  pobudzają a p e t y t  
I t r a w ie n ie  I p r z y  s k ło n n o ś c ia c h  d o  obstrukcji s ą  
zarówno praktycznym i skutecznym środkiem prze­
czyszczającym.

Z i o ł a  z  g ó r  H a rc u  D r a  L a u e r a  zostały nagrodzone 
na wystawach lekarskich najwyższemi odznacze­
niami i z ło te m i medalami: w Bademe, Berlinie, 
Londynie, Wiedniu, Paryżu i wielu rnrych miastach.

Tysiące podziękowań i uznafi za skuteczność 
Z i ó ł  H a r o k lc h  otrzymał D r , L a u e r od osób wyleczo­
nych.

C e n a  '/ a p u d e lk a  z ł .  1 - 5 0 ;  p o d w ó jn e  p u d e ł k o  z ł .  2 -5 0
Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 

U W A G A !  Wystrzegać się bezwartościowych n?- 
śladownictw! Każde oryg nalne pudełko, zaope- 
tr-ous Nr. 43 wg. rej. W Mmistr. Zdrów. Publicz.

Reprezentant na Polskę: J ó z e f  BftOSSMAN,
W A R S Z A W A ,  C h m ie ln a  k .  4 9 . 3 6 1 5

[ b  ;[DH _s l e  Ili a  \ a l lf a l a

flSASZYNY do szycia znane 
•»* „Kasprzyckiego". Na­
grodzone wielkiemi złote­
mi inedalam-'. Tanio poleca 
Hunowni:-< „TheKasprzycki 
Company" \Varszawa, Mar­
szałkowska 153. Ttlefon 
164-51, Chłodna 28. Pro­
wincja zamawriać może li­
stownie 3665

HI HM® EHM1!I®

BI

potrzebny natychmiast.

Diii HMBLOWY
J K O N I E C Z N Y
3673 GOSTYŃ. 
■ l a U S B S B I B B S B I B

Czytajcie i rezpswszeGhniajcie

Gońca Krakowskiego
S + d a k t O T  o d ( W w 1 e ó '7 m ’ n y :  K l a u d j n s z  H r a b y k , K r a f c o - w s k a  D n t i a r n i a  N a U t ł a d o w i a  V  K r a k o w i e  p o d  z a r z ą d e m  J .  C a r k o w k u u


